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„Nowa Reforma“ wychodzi codziennie. z wyjątkiem Niedziel i Świąt uroczystych. 


Prenumerata wynosi: 


rocznie: * półrocznie: kwartalnie: ` miesięcznie: 
Na prowincyi, z przesyłką pocztową | 24 zł. w.a. | 12 uł w.a 6 zł wa 2 złr. — et. 
W Państwie Niemieckiem . . . . 28 „ a (64. 5 í s JEE.> 
W miejsazi W UNP O E 20 - PAG . | zem. 
D> Włoch, Francyi, Anglii. Belgii, i i 
Szwajearyi, Tureyi i innych krajów 8Ż „ „ lb, „8, a * 


Pojedynczy numer kosztuje 10 centów, z przesyłką 1ecztową 12 centów. 
Prenumeratę przyjmuje się tylko za cały niiesiące 
Listy a pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i vgłoszenia (lnserafy) uprasza się nade 
ayfa" franco do Administracyi Nowej Reformy w Krakowie -— Listy reklamacyjne mieopieczę 
towane nie podlegają opłacie pocztowej. — Listów niefrankotoanych uie przyjmuje się. 
Rękopismów nudsyłanych Redakcya nie zwraca. 
Adres Redakcyi i Administracyi: Ulica św. Jana Nr. 13. 


Od Wydawnictwa. 


Upraszamy Szanownych Prenumera- 
torów naszych, o wczesne nadsyłanie 
przedpłaty dla uregulowania nakładu. 

Prenumerata wynosi: 4 

W miejscu: kwartalnie © złr., mie- 
sięcznie I złr. %80 centów. 

w państwie austryackiem z 
przesyłką pocztową: kwartalnie 6 
złr., miesięcznie 2 złr. 


w cesarstwie niemieckiem: 
kwartalnie '7 złr., miesięcznie 2 złr. 50 
centów. 

w innych krajach europej- 
skich: kwartalnie ® złr., miesięcznie 
3 złr. 


Prenumeratę zamiejseową przyj- 
mują oprócz Administracyi Nowej Reformy 
wszystkie urzędy pocztowe. Prenume- 
ratę miejscową przyjmują oprócz Ad- 
ministracyi Nowej Reformy (ulica św. Ja- 
ua nr. 13) ageucye: E. Silbersteina, kon- 
cesyonowane krakowskie Biuro dzienni- 
ków i ogłoszeń, Rynek Główuy Nr. 1; w 
oficynie, — Magazyn nowości F. A. Griga- 
ra w Rynku głównym, linia A—B, — Han- 
del Z. Skalskiego w Sukiennicach 1. 31, — 
Handel Kuklińskiego w Hali Sukiennic — 
Główna trafika (M. Horowitz) w Rynku róg 
ulicy św. Jana, — Handel J. Bajera 
w ulicy Grodzkiej. 


W Administracyi Nowej Reformy można 
prenumesować wychodzące we twowie 
pismo literackie „Auch“ po cenie dla 
prenumeratorów Nowej Reformy bardzo 
znacznie, bo o t, część zniżonej. Prenu- 


merata „Ruchu dla naszych prenu- 
meratorów wynosi: 
kwartalnie I zir. 20 ct. 
miesięcznie 40 ct. 


Odpowiedź Węgrom. 


Nie zdawało nam się właściwem. wszczynać 
polemikę z kierującym organem węgierskim wła- 
śnie w chwili, kiedy goście z Węgier bawili 
w inieście naszem, i kiedy w serdecznym sąsiedz- 
kim uścisku tongły wszelkie chwilowe wzglę- 
dy bieżącej polityki. a uwydatniało się to tylko, 
co w stosunkach obu narodów trwałe : wspólne 
zamiłowanie swobody, wspólna do wszelkiego 
despotyzmu nienawiść. Sam Fest. Lloyd, pisząc 
dość gorzkie przeciw Polakom uwagi, dodaje: 
„może chwila, w której to powiadamy naszym 
polskim przyjaciołom, źle jest wybraną do takich 
uwag.“ Nie chcemy zaprzeczać prawdziwości tej 
uwagi. a dodamy tylko, że jeszcze większą nie- 
właściwością byłaby wszelka z naszej strony 
polemika, w chwili, gdy myśmy gospodarzami 
byli, a Węgrzy miłymi gośćmi. Dziś — gdy uro- 
czystości przyjęcia zakarpackich gości skończone, 
gdy znowu nie uczuciu, ale politycznemu rozsąd- 
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kowi głos pierwszy dać należy — dziś pora sto- 
sowna odpowiedzieć pierwszemu organowi wę- 
gierskiej opinii publicznej na wyrzuty, jakie Po- 
lakom czyni z powodu ich postępowania w spra 
wach austryackich. : 

Z powodu właśnie owej wycieczki Wegrów do 
Krakowa, Pester Lloyd zamieścił artykuł, w któ- 
rym po kilku słowach serdecznego wstępu — 
pisze : 

„W głębi duszy bolejemy nad tem, że Pola? 
ków widzimy w pcwnem towarzystwie. Bezwa- 
runkowe poparcie, jakiego udzielają agresywnemu 
czechizmowi i feudalnej reakcyi — wydaje nam 
się ironią wobec własnych interesów bytu Pola- 
ków. Osłabienie państwa austryackiego i podko- 
panie wolności najgorzejby się zemściło prze- 
dewszystkiem na przyszłości Polaków. Pojmmujemy, 
że między Czechami a Polakami wyrobiła się 
wspólność polityczna; ale czy wobec znanych da- 
żeń Czechów ta wspólność jest naturalna ?* 

Że naturalną nie jest —siara się Pester Lloyd 
udowodnić następującemi argumentami : 

1) Czesi dążą do obalenia dualizmu — a jeżeli 
tego nie wypowiadają wyraźnie, to ustrój fede- 
racyjny Anstryi, będący ich ideałem. mógłby po- 
wstać tylko na gruzach dualiziou, którego upa- 
dek nie da się pogodzić „z postulatami narodo- 
wego bytu Polaków. * 

2) Czesi są w nieprzyjaznym stosunku do Niem- 
ców, dążą do uciska Niemców, a ten 
w interesie Polaków, którzy wszysiko co zdobyli, 
zawdzięczają niemieckiej partyi wiernokonstylu= 


Kraków, Niedziela 


i syjsku. Prawda! 


nie jest | $ę 


'wnoupruwnienia i autonomii. 
najlepszy byłby środek popychania Czechów co- 


25 Września 1887. 


Polacy mieli w obee Niemców jakikolwiek dług 
wdzięczności, i żawdzięczali im wszystko, cokol- 
wiek w Austryi zdobyli. Odpowiedzieliśmy nie- 
dawno na podobne twierdzenia monachijskiej 
Allg. Zig. — odpowiedzieli szczegółowo, powta- 
pa. się więc nie będziemy, a zaznaczymy tylko, 
e r 

P cokolwiek zdobyliśmy w Austryi, toś- 
my w całem tego słowa znaczeniu zdobyli, 

ywalczyli he partyi wiernokonsiycucyjnoj, 
która zrobiła tyłko to, co zrobić musiała — 

2) że od tego czasu ta partya zadnej nie omi- 
jała sposobności odjęcia nam choć w części tego, 
co już przyznanem zostało, przez co uzasadnia 
obawę, iż jej rządy byłyby grobem narodowej 
autonomii kraju. Jeżeli zas Prster- Lloyd mó- 
wi także o materyalnych stosunkach Polaków, 
dla których wiernokonstytucyjna partya poniosła 
nawet ofiary(??) to jest on stanowczo w błę- 
dzie— przeciwnie bowiem jednym z głównych po- 
wodów ekonomicznej nędzy naszego kraju jest 
system centralistyczny, dotąd nie wyko- 
rzeniony a wyrządzający krajowi naszemu cięż- 
kie, eodzienne krzywdy ekonomiczne. 

Czesi, — powiada Pest. Lloyd, są wyznawca 
mi słowiańskiej solidarności, zabarwionej po ro- 
i to jest właśnie słaby punkt, 
prawdziwa rtna w  czesko p lskich atosunkach. 
le krótkowidzącym byłby polityk, kióryby z 
go powodu Czechom odmawiał narodowego ró- 
Wszak to właśnie 


cyjnej, która też i dla materyalnych stosunkÓW raz dalej w objęcia rosyjskich panslawistów. 


Galicyi nie małe poniosła ofiary. 
3) Czesi są wykonawcami słowiańskiej solidar- 


ności, zabarwionej po rosyjsku — to zaś jesti 


wręcz sprzeczne Z narodowym interesem Poiaków. 

4) Czesi reprezentowali zawsze polilyczna re- 
akcyę — a przecież wolność i postęp na podsta- 
wie wolności, jest istotną treścią parodowej tra- 
dycyi Polaków, z którą zerwać nie mogą i nie 
powinni. 

Na podstawie tych czterech zasadniczych pun- 
któw twierdzi Pester Lloyd, iż Polacy powinni 
zerwać wspólność z Czeenami i w ten sposób 


położyć koniee czeskim agresywnyw i reskcyjnym ; 


dążeniom. Odpowiedzmyż przedewszystkiem na 
te cztery punkta. 


Niech Czesi przekonają się praktycznie, że po- 
moc tych panslawistów a nawet i carska daleka 
i bardzo wątpliwa, ale pomoce Polaków bliska, 
pewna i skuteczna, — a rychło czeski pansla- 
wizm i rusofilizm ustąpi. 

Jeżeli wreszcie P. Lloyd zarzuca, iż Czesi za 
wsze byli poplecznikami reakcyi, z czem Polacy 
solidaryzować się nie mogą, — to trafił tu isto 
tnie w punkt bardzo słaby, — punkt, co do 
którego właśnie postępowa opinia w kraju doma- 
ga się zmiany polityki Koła polskiego. Mybyśmy 
pragnęli, żeby Koło szło solidarnie z Czechami 
w. kwoestyach marądowych. 4 zachowało pełuą 
awobode działania % kwestys h, w których 0 za- 
sady postępu rzecz wię toczy. Ale godzi się za- 


Nie wydaje nam się słusznem twierdzenie, | znaczyć. że co do tego punktu wina złego głó- 


żeby dążenia polityczne Czechów musiały do- 
prowadzić do rozbicia dualizmu, żeby federalizm 
w Austryi tylko na gruzach dualizmu był mo- 
żliwy. Jeżeli federacyjny ustrój polega na tak 
szerokim samorządzie prowineyonalno-narodowym, 
żeby wspólne organa ustawodawcze i wykona- 
weze spełniały tylko to, co jest rzeczywiście 
wspólnym całego państwa interesam — to nie 
wiadomo, w czem ustrój ten ma być sprzeczny 
z dualizmem? Qzy Rada państwa, wybierająca 
delegacyę dla spraw wspólnych. szerszy ma lub 
szczuplejszy zakres działania — czy Sejmy, któ- 
re ze sprawami wspólnemi nie nie mają do 
czynienia, będą miały ten sam co dzisiaj, czy 
obszerniejszy zakres — to nie zmieni i zmienić 
nie może dualistycznego ustroju, polegającego na 
tem, iż Węgry są odrębnem państwem, które 
ma z Austryą pewne sprawy wspólne do zała- 
twiania, a załatwia je przed osobną ze swego 
Sejmu delegacyą. Ten stosunek pozostałby nie 
zmieniony przy ustroju federalistycznym Au- 
stryi — tak samo, jak w niczem nie zaszkodziło 
to dualizmowi, gdy Węgrzy u siebie stworzyli 
tak autonomiczny ustrój w Kroacyi, jakiego nie 
ma żadna prowineya Austryj. 

e Czesi są w nieprzyjaznym stosunku do 
Niemców — to prawda. chociaż nie jest prawdą, 
żeby dążyli do ucisku Niemców. Oni pragną 
równouprawnienia. Nie jest też prawdą, jakoby 


wnie spada na Niemeów. Oni to umieli niefor- 
tunnie liberalizm i postęp zidentyfikować z cen- 
tralizacyą i germanizacyą, z czego skorzystaly 
elementa wsteczne, aby wyzyskać dla swoich 
celów tych wszystkich, którym centralizacya i 
germanizacya ciężkie rany zadała lub zadać jesz- 
cze grozi. Z chwilą, kiedyby Niemcy uznali, iż 
narodowe swobody i równouprawnienie — to 
integralna część sw obody w ogóle, — to ko- 
nieczny moment w systemie liberalnym, — z tą 
chwilą ustałby wszelki nienaturalny sojusz par- 
tyj narodowych z partyami wsiecznemi. 7 te- 
go zaś, że Niemcy wyznawają się głośno libera- 
łami, — jeszcze nie wynika, by Polacy mieli 
obowiązek dla tego mniemanego ich liberalizmu 
poświęcać zasady swobód narodowych, autonomii 
i równouprawnienia. Wszak Schmerling był 
w niemieckiem znaczeniu liberałem , — a czyż 
dla tego miał Smolka w roku 1861 zanio*hać 
sławnej obrony praw węgierskich , którym owi 
wrzekomi liberali wydali wojnę? A eóżby byli 
wtedy Węgrzy powiedzieli, — gdyby Polacy byli 
ich poświęcili owym pseudo-liberałom ? 

Tak samo rzecz się ma dzisiaj co do naszego 
do Czechów stosunku. Podstawą naszego progra- 
mu politycznego jest: narodowe równouprawnie- 
nia, narodowa swoboda i samorząd. Dla siebie 
tego pragnąc, nie możemy tego Czechom od- 
mawiać i zaniechać obrony tych zasad na grun- 
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cie czeskim tak, jak przed ćwierćwiekiem bro- 
nili ich na gruncie węgierskim. Nie możemy tej 
obrony zaniechać. pomimo, że razem z P. Lloy- 
dem bolejemy nad rusofilizmem Czechów ı skłon- 
nością ich do popierania reakcji. 

A gdy Węgrzy przez usta swego organu wy- 
powiedzieli nam szczerze swoje uwagi, niechże 
przyjmą i od nas gorzką może, ale zaprawdę bar- 
dziej od tamtych uzasadnioną uwagę. W głębi 
duszy bolejemy — mówi Pester Lloyd — nad 
em iż Polacy znajdują się w czesko-reakcyjnem 
towarzys=mig, My w głębi duszy bolejemy zno- 
wu nad tem, + Węgrzy nie potrafili zasad wol- 
ności i równoupraw -iania zastosować do niewę- 
gierskich narodowości, lagzkających w krajach 
korony św. Ńzczepana — tyu “asad, w imię 
których myśmy w jednych z nimi sze. Jaah ów. 
przelewali, w imię których przed ćwierć Waste 
Koło polskie w Wiedniu, przez usta Smolki, + 
obronie praw węgierskich rzuciło rękawicę potę- 
żnym wówczas centralistom. Bolejemy nad uci- 
skiem węgierskich Słowaków i Rusinów podwój- 
nie — raz, że on wstrętny i zbliża Węgrów do 
zasad rządzenia w Prusach i Rosyi praktykowa- 
nych — powtóre, że on niepolityczny, bo rzuca 
Słowian węgierskich w objęci» rosyjskiego pan- 
slawizmu. Oto — nad czem my znowu bolejemy, 
i co wywdzięczając się za szczere uwagi Pester 
Lloyda, musieliśmy Węgrom wypowiedzieć. 


Ziemie polskie. 


(Wydalania — Kolonizacya. — Z Warszawy.) 


— Z Golubia wydalono w tych dniach jednę 
rodzinę, którą policya transportowała aż do ro- 
syjskiej granicy. 

Z Piły donoszą. że w dniu 19 b. m. przybyła 
tam wdowa Augusta Girod z swym czternasto- 
letnim synem zupełnie bez środków do życia, 
wydałona przez rząd rosyjski z Białegostoku. — 
Opowiada ons, że pewnego dnia zawezwaną Zo- 
stała wraz z siedmioma innemi rodzinami do u- 
rzędu policyjnego. gdzie im oznajmiono. że w| 
przeciągu trzech dni mają opuścić Białystok i wy- | 


trzymywała mały sklepik warzywny, nie Fed 
wiono nawet czasu do sprzedania swego do- 
bytku. 

— Z Jutrosina donoszą, że w tych dniach o- 
glądał p. naczelny prezes w towarzystwie tajnego 
radcy regencyjnego dr. Wittenberga zakupione 
na kolonizacyę Góreczki i Sląskowo i wyraził 
wielkie swe zadowolenie z postępu kolonizacyi. 
W Śląskowie sprzedano 38 parceli, na których 
pobudowano już stodoły i po ezęści domy mie- 
szkalne. 

O ofiarowanym komisyi kolonizacyjnej mają- 
tku Obozin, donoszą do Dziennika Poznańskiego 
z Chełmna, iż majątek Obozin należy do księżnej 
z Narzymskich Ogińskiej. Obozin obejmuje 1532 
hektarów a czysty dochód do wymiaru podatku 
obliczony wynosił 9423 m. Dalej posiada ta pani 
klucz jabłonowski obejmujący Jabłonowo 546 he- 
ktarów. z czystym dochodem do podatku grunto- 
wego 5759 marek; Czekanowo 41506 hektarów, 
dochodu 3304 marek, oraz Białobłota Wielkie i 
Małe razem 45959 hektarów a 7273 marek czy- 
stego dochodu.  Białobłota położone w powiecie 
grudziądzkim, do którego granicy Jabłonowo przy- 
lega. Razem przeto posiada ta pani 2953 hekta- 
rów i 25.759 marek stałego z nich dochodu i 
mimo to nie umiała majątku utrzymać w ręku 
polskiem -— lecz sprzedaje go na kolonizacyę! 

—/, Warszawy piszą do Dziennika Posnań- 
skiego: 
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— Magazyn nowości F. A. 


w Snkiennieach, — 


nie — Handel J. Bajera przy ulicy Grodzkiej. — Qgłesze i jmuje ini- 
stracya za opłata od kuch wiersza oknami pzm (pobił), ca Gaweraty) ef | 
uastępny raz po 5 cent. Nadesłane (na 3 stronniey dziennika) od miejsca wiersza drukiem 
drobnym po 30 et. za każdy raz. Ogłoszenia do „Reformy* (prospekta, cyrkularze 
ogicszenia itp.) przyjmuje się za cenę 1 złr. od 100 egzemplarzy dla » 
od 100 egzem. dla miejscowych prenumeratów. — Należytość uprasza 
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Nr. 2, R. Mosse (także w Berlinie Hamburgu. Monachium 
garnia Luxemburgska 3 rue des Grands Augustins i So- 
6 A. Lorette, directeur. Rue Caumartin 61. 
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„Ucisk coraz gwałtowniejszy a z Podlasia do- 
chodzą okropne wieści. Wywożą stamtąd w głąb 
Rosyi i na Sybir „opornych“ Unitów, zabierają 
im gospodarstwa i przez publiczną licytacyę za 
bezcen sprzedają, Wywożą tych nieszczęśliwych 
za to tylko, że chcą wyznawać nadal tę religię, 
w której się urodzili, a którą ich ojeowie, dzia- 
dy i pradziady wyznawali, rozłączają żony od 
mężów a dzieci od rodziców. Włosy powstają na 
głowie, gdy się słyszy o tych okruciaństwach, 
prześladowaniach i gwałtach, jakie się na tych 
prawdziwych męczennikach dokonywają. Wszyst- 
ko to dokonywa się w biały dzień a dzienniki 
rosyjskie, owe dzienniki chełpiące się zasadami 
demokratycznemi, mileze a przecież rząd rosyj- 
ski pastwi się bez naj uniejszego powodu, byle 
tylko szerzyć prawosławi i gwałtem je wciskać, 
nad ludem i to ludem sł wiańskim. Podszczuwać 
goas dzienniki te um .eją, ale odezwać się za 
kterystycm., judem nie chcą. Czyż to nie chara- 


—KERKE ROB — 


Ankieta szkolna. 


Wydział krajowy rozesłał dzisiaj członkom an- 
kiety referat dra Bobrzyńskiego w sprawie 
nowej ustawy o nadzorze szkół ludowych. Opie- 
wa on jak następuje: 

Zadanie referenta jest przy tej ustawie stosun- 
kowo małem a to z dwóch powodów. 

W r. b. uchwalił Sejm na wniosek Stanisława 
hr. Badeniego zmianę $$ 21, 22, 31, 37, 38 
ustawy o nadzorze szkolnym obecnie obowiązują- 
cej a przez to roztrzygnął najważniejsze pytanie, 
które się z tą usiawą łączyło. 

Wiele innych drobniejszych poprawek sformu- 
łowała zaś Komisya sejmowa edukacyjna w pro- 
jekcie swoim z roku 1882 i uzasadniła je w ten 
sposób, że ankieta obecna wracać do nich nie 
potrzebuje. 

Z całej sfery nadzoru szkolnego pozostają też 
zdaniem mojem tylko dwa pytania do możliwej 
dyskusyi. 

Jednem z niech jest sprawa organizacyi Rad 


nosić się do Niemiec. Wdowie Girod, która a- j szkolnych okręgowych w miastach tworzących od- 


rębny okrąg szkolny. Należałoby tu usunąć koli- 
zye, jakie powstają pomiędzy Radą szkolną a se- 
kcyą szkolną rady miasta, uniknąć zbytecznej ko- 
respondencyi pomiędzy temi dwoma ciałami a 
ułatwić bezpośrednie zetknięcie i porozumienie, 
wreszcie zdjąć z inspektorów ciężar spraw admi- 
nistracyjno-gospodarezych. 

Celowi temu stałoby się zadość przez następu- 
jące poprawki w ustawie obowiązującej: 

W $ 24 dodać jako ustęp f, że w akład 
Rady szkolnej okręgowej miejskiej wchodzi także 
ten urzędnik miejski, który w magistrącie jest 
referentem s; raw szkolnych. 

Ustęp ostatni tegoż paragrafu zmienić i posta- 
nowić, że w miastach tworzących odrębny okręg 
szkolny, Rada szkolna okręgowa pełni zarazem 
wszystkie zadania Rady szkolnej . miejscowej. 

w $ 35 ustępie osiatnim należałoby 
dodać, że w miastach rządzących się własnym 
statutem gminnym kancelaryę Rady szkolnej okrę- 
gowej prowadzi urzędnik magistratu powołany do 
Rady w myśl $ 24 f, jako referent spraw szkol- 
nych administracyjno-gospodarczych. 

W $ 3% do wydziału wykonawczego Rady 
szkolnej okręgowej miejskiej powołać: 

a) prezesa Rady lub jego zastępcę, 

b) inspektora szkolnego okręgowego, 

c) referenta administracyjnego. 

W § 33 dodać, że w miastach tworzących 
odrębny okrag szkolny inspektor obowiązany jest 


Taras Szewczenko 


KSIĘŻNICZKA BARBARA REPNIN. 
(Przyczynek do biografii posty) 


napisał 
E'r. Eta wita. 


W czasie kilkoletniego pobytu Szewczenki na 
Ukrainie, przed głośną sprawą, zakończony YOZ- 
prószeniem wybitniejszych członków „Stowa- 
rzyszenia ŚŚ Cyryla i Metodego“, na- 
stąpił przełom w jego twórczym rozwoju. Szew- 
czenko przyjechał z Petersburga na Ukrainę, po- 
przedzony ulośną sławą wielkiego poety; było to 
już po wydaniu Kobzarza, w skład którego 
weszło wszystko, co napisał najpiękniejszego : 
Kateryna, Najmyczka , Hajdamaki, po za tem 
znane były jego: Sen i kilka innych poematów 
małych rozmiarów, które pierwszego wydania 
Kożanczykowa nie dopełniły. Potem nie już Sze- 
wczenko nie napisał takiego, coby jego sławę, 
jako poety, podniosło; a w wielu razach „ŁAZNA- 
czył się upadek ducha i iwórczości. Musieliśmy 


Michaił Czałyj: Żiźń i proizwiedienija T. G. 
Szewczenki. Kijew 1882. 
Czużbińskij.Afanaśjew: Wospominańja 0 
T, Gr. Szewczenkie. St. Petierburg 1861. 
Kobzar: St. Petierburg 1884. 


chwilę takiego zwrotu zanotować, gdyż miała| bo nawet nominacyę uzyskał, — ale los inaczej 


ona głębokie przyczyny nie tyle skutkiem roz- 
wiązania bractwa śś. Cyryla i Metodego, ilę 
w skutek wyjątkowego położenia, w jakiem poeta 
kilka lat życia przepędził. 

Ostatnie lata przed katastrofą Szewczenko 
przesiadywał głównie na Ukrainie zadnieprowej, 
gdzie po obywatelstwie rosyjskiem, lub nawet 
mało-rosyjskiem, pozbawionem wszelkich aspi- 
racyj, zadań i celów narodowościowych , błąkał 
się, spotykając się wprawdzie z uznaniem, zachę- 
tą, pieśnia ludową, ale rzadko z echem własnych 
myśli i marzeń. Obywatelska sfera, do której 
wszedł dzięki niepospolitemu talentowi, gnuśnia 
ła w próżniactwie, bezczynności; cały zasób 
myśli bywał, zdaje się, do tego tylko skierowa- 
ny, ażeby wynaleźć najlepszy sposób najdłuż- 
szego bawienia się. Na Ukrainie prawo-brzeżnej 
działo się o tyle lepiej, że obywatelstwo było 
szlacheckie, polskie, więcej wykształcone i od- 
żywione moralnie tradycyami przeszłości, które 
mu gnuśnieć ostatecznie i upadać w codzienne 
błoto nie pozwalały. Na za-Dnieprzu nie było tra- 
dycyj, któreby służyły drogowskazami przyszło- 
ści i podtrzymywały energię ducha, a obywatel- 
stwo, opływające w dostatkach, na które praca 
chłopów składała się, mające nie wiele za sobą, 
nie przed sobą, gnuśniało, spało, bawiło się, 
zapijało się wśród hulaszczego Życia, na śmierć. 

Jedynym celem, jak się zdaje, podróży przed- 
sięwziętej przez Szewczenka w roku 1843, było 
otworzenie sobie na przyszłość karyery przaz za- 
wiązanie licznych i pożytecznych znajomości. 


M. T — ow (Dragomanow): Piśma T, G. | przez dalsze wydawnictwo Malowniczej Ukrainy 


Szewczenka k Br. Zaleskomu. (Wyszły w odbitce 


Kijew. stariny. Kijew 1883.) 


l staranie się o miejsce profesora rysunków w 


uniwersytecie kijowskim, — czego też i dopiął, 


pokierował jego droga. Zaledwie zjawił się na 
Ukrainie, został porwany w wir szalonych sa- 
turnalij, w jakich tonęła wówczas większa część 
obywatelstwa i młodzieży, reprezentujących mniej 
więcej inteligencyę rusińską. Towarzystwo to naj- 
zgubniejszy wpływ wywarło na Szewczenkę, bo 
powstrzymało lot jego twórczości i oderwała od 
poważnej pracy. Ażeby dać wyobrażenie o tem, 
jak koło, w którem się obracał, zgubnie oddzia- 
ływało na niego, kilku szerszemi rzutami posta- 
ramy się go zcharakteryzować. 

Szewczenko wpadł do towarzystwa tak zwa- 
nych Moczymordów, do którego, według relacji 
osób dobrze ze stanem rzeczy obeznanych, nale- 
żeli „ludzie roaumm , prawi, pełni ludzkich za- 
sad i otoczeni powszechnym szacunkiem“ ; ludzie 
ci, w których rozum, prawość i ludzkość nie 
bardzo wierzę, doszli do przekonania, że tylko 
in vino veritas — i szukali tej prawdy cale ży- 
cie tylko na dnie kieliszka. Towarzystwo owo za- 
kresem swojej pracy mocno zbliżało się do na- 
szych bałagułów, chociaż miało charakter o wie- 
le dzikszy. Prezesem tego sławetnego stowarzy- 
szenia był dymisyonowany huzar W. Zakrewski, 
człowiek bogaty, właściciel ziemi i obywatel, cho- 
ciaż wszystkie jego obywatelskie uczucia polegały, 
jak i innych stowarzyszonych na próżniactwie, 
pijatyce i frazesowaniu na nowożytne tematy. 
Do urzędu najstarszego moczymordy w towarzy- 
stwie przywiązany był tytuł: Wysokopjamiejsze- 
stwa. Głównym celem życia stowarzyszonych by- 
ło upijać się; sam fakt tego procesu przezwano 
technicznie moczeniem mordy, ztąd prawowitych 
członków stowarzyszenia nazywano moczymorda- 
mi, wszystkich innycĄ, nie używających gorących 


napojów Suchomordami. Prezes towarzystwa 
przewodniczył obradom , otwierał je mową i no- 


sił tytuł : Wielkiego magistra ; stowarzyszeni mieli 
swoje święto Bachusa, które ze n 


czeig obchodzono. 

Stowarzyszenie, ponieważ składało się z oby- 
watelstwa i szlachty, wykluczało z libacyj pro- 
stą gorzałkę — siwuchę —, ale uwzględniając 
wypadki nadzwyczajne, pozwalało jej używać -—z 
tym warunkiem, ażeby do butelki wrzucić gri- 
wiennik (srebrna dziesięcio-kopiejkowa moneta), 
ztąd wódka taka zwała się griwnikówka. W ro- 
cznikach towarzystwa Są zapisane i czyny boha- 
terskie. Jeden z protoplastów stowarzyszenia Mo- 
czymordów, niejaki p. Świeczka, — bardzo ko- 
peaca wprawdzie! — zapalony gorącem pragnie- 
niem i szlachetną zazdrością, ażeby profani nie 
mogli choćby w ciągu kilku dni upijać się wi- 
nem szampańskiem, w czasie pewnych kontrak- 
tów w Kijowie, sam zakupił wszystkie wino, ja- 
kie piwnice miejskie posiadały. 

Zdaje się, że stowarzyszenie Moczymordów 
było może jakim odłamem szkoły Epikura, u- 
kształtowanym tylko na podstawach rodzimej kul- 
tury. Może stowarzyszeni wierzyli wraz z grec- 
kim filozofem, że źródłem wszelkiego dobra i 
mądrości na Świecie 84 wrażenia otrzymywane 
z zewnątrz, o ile one zdołają dojść aż do duszy 
i tam nowe wrażenia wywołać. Stowarzyszonym 
do wywoływania takich wrażeń mogły służyć go- 
rące napoje. Cobyśmy jednak na usprawiedliwie- 
nie celów i egzystencyi tego stowarzyszenia po- 
wiedzieli, ohydność jego nie przestanie być świa- 
dectwem , jak daleko bezczynność, apatya, nie- 
wolniezość, zaprowadzić mogą; wtedy prawdziwy 
cel pracy społecznej zaciera się i upada, a wystę- 


pują drogowskazy bałamutne' lub jawnie prowa- 
dzące do samt vójstwaą narodowego. 

Do takiego towarzystwa wpadł T. Szewczenko; 
wpłynęło ono deprymująco, zabijało w nim na- 
tchnienie, twórczość, chęć do pracy i niewiado- 
mo jak byłaby się skończyła ta orgia codzienna 
w kole wesołych druhów i biesiadników , gdyby 
los nie nadarzył mu poznać kobiety wyższego u- 
mysłu i wykształcenia, która dobroczynnym iła- 
godnym wpływem, zdołała ns chwilę opanować 
i okiełznać dziką, ale w gruncie piękną duazę 


oety. 

L Kobietą tą była księżniczka Barbara Mi- 
kołajówna Repnin, córka Mikołaja Repni- 
na , właściciela Jagotyna. 

Poznanie się jej] z Szewczenką miało cechę 
przypadkowego, nie było jednakże takiem. Gło- 
śna sława Tarasa jednała mu serca naokół; być 
może, że go chciano poznać i mieć w bogatym 
domu rosyjskiego magnata. Książę Repnin łatwo 
wynalazł na to sposób: zaproponował Szewczen- 
ce, aby zrobił kopię jego portretu; Taras przy- 
jechał do Jagotyna i Żądaną kopię wykonał. 
W czasie pobytu w domu księcia, Szewczenko 
umiał sobie zaskarbić łas * całego domu, tak, że 
stary Repnin zapropono: sł mu dłuższy pobyt 
w Jagotynie; z zaprosin si orzystał poeta i został 
tam przez całą zimę 184+ roku. Pobyt to był 
ze wszechmiar pożyteczny dla Tarasa. Zetknąwszy 
się przez dłuższy czas w gościnnym domu księcia 
Repnina z towarzystwem gładkiem i światłem , 
znalazł wyborną sposobność kształeenia się, szeze- 
gólnie pod wpływem wykształconej i niepospoli 
tego umysłu kobiety, córki Repnina l ski ad 


są 
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NOWA REFORMA. 
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bywać na posiedzeniach sekcyi szkolnej rady mia-| ucznia, następnie rękodzielnika, posiędzie on tyle się trwałemi i dobremi tradycjami w duszy na-, Wieliczka, za wyrób butów włościańskich list 


sta i udzielać potrzebnych wyjaśnień. 

Drugiem wielkiem pytaniem z dziedziny nad- 
zoru szkolnego jest sprawa organizacyi Rady szkol- 
nej krajowej. Gdy jednak Rada szkolna krajowa 
zarządza nie tylko szkołami ludowemi, lecz także 
szkołami średniemi, gdy jej urządzenie nie opie- 
ra się na ustawie, lecz na rozporządzeniu cesar- 
skiem, sądzę, że reforma tego urządzenia (jakkol- 
wiek konieczna) osobno, nie przy ustawie o nad- 
zorze szkół ludowych, traktowana być winna. 

W Krakowie dnia 18 września 1887. 

JM. Bobrzyński, w. r. 


| RZA? 


Krętactwo statystyczne. 


Niezrównane są organa hegemonów niemie- 
ckich w osobnym rodzaju krętaetwa, któreby na- 
zwać można krętactwem statystycznem. Polega 
ono nie na fałszowaniu cyfr, to bowiem na gor- 
szą zasługiwałoby nazwę. niż zwykłego kręta- 
ctwa — ale ma tem, iż rzuciwszy suche cyfry, 
bez zestawienia czynników, które się na te cyfry 
składają, wyprowadza się potem pewne na pozór 
trafne a w gruncie najfałszywsze wnioski, 

Do takich falszywych wniosków dochodzi 
Neue fr. Presse w artykule pod napisem: „Pięć 
lat ery pojednawczej* — na podstawie urzędo- 
wej statystyki szkół za czas od 1880 do 1884/5. 
I tak liczba szkół ludowych od 1880 do 1885 
w całej Austryi podniosła się z 16.492 na17.416 
a więc o 924. W tem liczba szkół niemieckich 
podniosła się 7.228 na 7.607 a więc tylko o 


379, czeskich zaś o 3886, polskich o 818. ru- 
mgkich o 622. Wzrost liczby szkół niemiec, |. 
przepada przeważne w krajach GATE wnio- 
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; 28.04 liczba szkół nies 
AAPOR nie tylko nie wzrasta, ule się poniekąd 
zniarwjsza. bo liczba szkół t. z. mięszanych z 
1254 spadła na 451, a w wielu z tych szkół uczo- 
no dawniej także po niemiecku. Ten niekorzy- 
stoy dia germanizinu stan rzeczy w szkołach po- 
kazuje się według tejże Pressy także w tem, że 
w roku 1880 ze 1v0 uczniów odbierało naukę 
po niemiecku 438, w roku 1885 zaś tylko 
4357. 

Jeżeliby Neue fr. Presse chciała sumiennie 
przedstawić stan rzeczy, powinna była dać licz- 
by szkół stosunkowo do ludności, a byłaby przy- 
szła do wyniku, że wzrost liczby szkół w krajach 
słowiańskich, a szczególnie w Galicyi nie krzy- 
wdzi bynajmniej niemieckości, jest bowiem wy- 
łącznie i jedynie powolne'n odrabianiem dawnego 
zaniedoania; chyba że ten dziennik martwi się 
tem, że ludy słowiańskie w Austryi zaczynają 
się więcej garnąć do oświaty. I w tem ma o 
tyle racyę, że ludy więcej wykształcone nie da- 
dzą się owładnąć supremacyi germańskiej, że 
przeto zaika nadzieja przywrócenia hegemonii 
nierdieckiej. 

Í OJ tzn m 


IV. 
(Pawilon szkół przemysłowych). 
(Dalszy eiąs). 
18) Szkoła dla przemysłu drzewnego w Zakopanem. 


Zanim pomówimy obszeraiej o kilku grupach 
w tym pawilonie reprezentowanych, chcemy rzu- 
cić kilka uwag ogolnej natury, ażeby dać, poznać 
stanowisko, z jakiego się na wartość tychże grup 
zapatrywać będziemy. — Gdybyśmy byli w tak 
szczęśliwem położeniu, żebyśmy od samego tylko 
szkolnictwa przemyslowego mogli wyglądać zba- 
wienia w kwestyi stworzenia lub podniesienia 
przemysłu, to niezawodnie pawilonowi szkół prze- 
mysłowych na wystawie krajowej oddalibyśmy 
palmę pierwszeństwa za dowody postępu. Są is- 
totnie grupy szkolnictwa przemysłowego w tym 
pawilonie, które efektem wystawionych przed- 
miotów działają na zwiedzających niemal pory- 
wająco i wywołują głośny entuzyazm. Do takich 
należy grupa Zakopańskiej szkoły drzewnej i ko- 
ronkarskiej, grupa ręcznych robót kobiecych 
szkoły św. Sekolastyki w Krakowie, grupa garn- 
carstwa kołomyjskiego. A jednak właśnie w tych 
grupach, jaśniejących wielkim efektem przedsta- 
wionego artyzmu lub nader polotnej techniki, na- 
leży być często niewiernym Tomaszem i głębiej 
zapuszczać oko w źródła pochodzenia efektu. — 
Prawda, że od samych szkół przemysłowych nie 
można się spodziewać bezpośredniego zbawienia 


jak najmocniej ; 


zalet, że zdoła ująć oko swą użytecznością i znaj- 
dzie pokup. Przekonanie zaś, że metoda pracy 
i jej jakość były zbawiennemi, stanie się zawiąz- 
kiem rękodzielniczej tradycyi. Prawdziwie arty 
stycznego rękodzielnictwa niepodobna wyprowa- 
dzać z lekkomyślnych, powierzchownych techni- 
cznie a efektownych i cackowatych estetycznie 
robót przemysłowych. Niech szkoła uczy meto- 
dycznie i gruntownie pierwiastków, a to wystar- 
czy do stopniowego opanowania wyższych stopni 
każdego kunsztu; chęć wyczerpania wszystkich 
gałęzi i zastosowań praktycznych kunsztu — 
może tylko zamienić szkołę w warsztat handlo- 
wy, jakim ona być nie powinna. 

Nie wszystkie grupy szkolnictwa przemysłowe- 
go, wspomniane wyżej, odpowiadają w zupełno- 
ści swemu zadaniu, sądząc je z powyższego sta- 
nowiska. Szkoła fachowa dla przemysłu drzewne- 
go w Zakopanem przedstawia się może najefekto- 
wniej w całym pawilonie i powszechne wywołuje 
uznanie dla siebie. Warunki, wśród jakich dano 
jej się rozwijać, są jak najpomyślniejsze, więc i 
sądzenie rezultatów, jakie przedstawiła, może być 
znacznie ściślejsze. Szkoła ta zostaje pod kiero- 
wnictwem p. Fr. Neużila, człowieka, który 
jako siła nauczycielska niemiecka, wyszedł z ża- 
granicznej rutyny przemysłowego szkolnictwa zna- 
nego ze swej wartości. Szkoła jest utrzymywana 
w najznaczniejszej części z funduszów par=*"*%, 
w części z innych funduszów samego KTBJU: mo- 
że więc dysponować wszelkie” wownętrznemi 
środkami. udogadniającer", 102W0) nauki. Istnie- 
jąc «śród górskich , sumsów, może się opierać 
na podwójnie je -295tnych warunkach natury, ma 
bowiem  J”dnmej strony wszelki potrzebny dla 

+”  materyał, a z drugiej strony czerpie u- 


zie” 


-> #tniów z góralskiej ludności, która jest z natury 


usposobioną i uzdolnioną do snycerskiego zawo- 
du. Prawie wszystkie górskie ludności odznacza- 
ją się szezególnym do tego kunsztu talentem, 
dość przypomnieć średniowieczne snycerstwo w 
górzystych okolicach południowych Niemiec i 
w Szwajcaryi. — Trzeba przyznać bez zastrzeżeń, 
że odpowiednio do tak pomyślnych okoliczności 
szkoła Zakopańska przedstawia się co do samego 
toku nauki wzorowo; mogą o tem przekonać 
każdego ułożone systematycznie w miarę postępu 
okazy elementów cozwojowych w każdym dziale: 
snycersiwa figuralnego, ornamentalnego, stolar- 
stwa, tokarstwa i ciesielstwa. Że rezultat takiego 
przebiegu nauki odpowiada wymogom kunsztowi 
zakreślonym, świadczy dokładność, czystość i su- 
mienność roboty godna podziwienia na każdym 
niemal przedmiocie. 

Inaczej rzecz się ma, gdy zapytamy, czy szko- 
ła zrozumiała swoje stanowisko wobee potrzeb 
naszego kraju, czy w równej mierze starała się 
rozwijać wszystkie swe gąłęzie naukowe. Czyste 
snycerstwo figuralne i ornamentalne jest jej głó- 
wna forsą a nawet powiedzielibyśmy, że się kie- 
ruje szczególną predylekcyą dla snycerstwa figu- 
ralnego. To nam się wydaje niewłaściwym sto- 
sunkiem. Snycerstwo figuralne ma swoje wielkie 
znaczenie dla sztuki kościelnej, atoli jeszcze roz- 
ległejsze zastosowanie ma w naszych obecnych 


(stosunkach snycerstwo ornamentalne, bo każdy 


Sprawozdanie z wystawy. | 


stolarz chcący pracować artystycznie, utyskuje 
dziś na brak sił snycerskich. Architektoniczne 
snycerstwo i tokarstwo powinnoby zatem mieć 
szczególne uwzględnienie. W drugim rzędzie wy- 
magać nam wolno, aby stołarstwo i ciesielstwo 
sumienniej było w szkole traktowane, bo tym 
sposobem możnaby naturalną drogą wytworzyć 
szlachetniejsze stolarstwo i ciesielstwo dla proste- 
go ludu. Meble, które na wystawie szkoły zako- 
pańskiej przedstawiają rezultaty nauki stolarstwa, 
wyrobione przeważnie z drzewa górskich okolic, 
a więc z materyału pełnego prostoty, mają cha- 
rakter starannej technicznej roboty, — chociaż 
nie we wszystkiem zachowały jednolitość stylo- 
wą. Możnaby im tylko zarzucić wiele pod wzglę- 
dem estetycznym, gdyż architektoniczne ieh 
kształty wyglądają zanadto pretensyonalnie wobec 
jaskrawego naturalnego koloru drzewa. To stano- 
wi dysharmonię wcale niekorzystną. 


Snycerstwo figuralne przedstawiło taką niesły- 
chaną moc najrozmaitszych przedmiotów, że na 
ich widok wątpi się zrazu, że się ma do czynie- 
nia z popisem szkoły, przypuszcza się raczej 
wystawę warsztatową, handlową. To rozerwanie 
pracy we wszelkich kierunkach musimy ganić 
ucznia zajmuje wprawdzie to 
bogactwo kształtowań, ale i to prawda, że uczeń 
po pewnym czasie wyczerpie formy i zechce się 
rzucać na coraz oryginalniejsze a mniej odpowie- 
dnie motywa, bo mu się będzie zdawało, że w 
tem sztuka i pokup na roboty. Niechaj uczeń po- 
zostanie w szczupłym a prawdziwie stylowym 
obrębie; niech raczej zastosowuje swoją umieję- 
tność snycerską do większych całości, zamiast. 


szego górskiego ludu. (C. d. n.) 


"ft 


Wystawa krajowa. 


(Nagrody przyznane.) 


Grupa 30. Deiat III. Wyroby preemysłu do- 
mowego. 

I Dyplomy honorowe: JE. Włodzimie- 
rzowi hr. Dzieduszyckiemu z Pieniak za wytrwa- 
łą, pełną trudu i hojną, długoletnią opiekę nad 
ludowym przemysłem domowym, tudzież za umie- 
jętne i pełne gustu urządzenie wystawy wyrobów 
przemysłu domowego. P. Władysławowi Fedoro- 
wiczowi z Okna (poczta Grzymałów) za opiekę 
nad przemysłem domowym ludu ruskiego, tu- 
dzież za przysłaną na wystawę bogatą kollekcyę 
kilimków. 


I. Medala srebrne krakowskiego 


pochwalny i 2 dukaty. P. Antoniemu Klim z 


.., | Załoziee, pow. Brody, za wyroby bednarskie list 


pochwalny i 2 dukaty. P. Danielowi Kokondaj 
z Szlachtowej pow. Nowy Sącz, za meble gięte 
patykowe list pochwalny. P. Mikoł. Maryniakowi 
z Pieniak pow. Brody, za wyroby z oczeretu 
list pochwalny i 1 dukat. P. Teodorowi Koszni- 
rowi z Okna, pow. Skałat, za zbieranie troskliwe 
przedmiotów na wystawę list pochwalny i 4 du. 
katy. Antoniemu Milewskiemu z Berezowa Niż- 
nego, pow. Kołomyja, za kolekcyę wyrobów tka- 
ekich przemysłu domowego list pochwalny. P. 
Grzegorzowi Onyszko, nauczycielowi szkoły ludo- 
wej w Ilkowicach, pow. Sokal, za naukę zrę- 
czności przeprowadzoną w szkole łudowej list 
pochwalny i 2 dukaty. Stanisławowi Podsade- 
ekiemu z Dobczyc pow. Wieliczka, za wyrób 
kuśnierski list pochwalny i 2 dukaty. P. Janowi 
Szumskiemu, nauczycielowi szkoły ludowej w 
Horodłowieach, pow. Sokal, za naukę zręczności, 


Towarzystwa rolniczego: P. Włodzimie- | przeprowadzoną w szkole ludowej list pochwalny 


rzowi Szuchiewiczowi, nauczycielowi przy IV-tem 


i 2 duk. Michałow Zegarowskiemu z Pieniak pow. 


gimnazyum we Lwowie, za pełne zamiłowania i| Brody, za wylobs todnarskie list pochwalny i 1 
znawstwa”%wbieranie wyrobów przemysłu domowe- jou: p Whi ysiawowi Zontag, kustoszowi muze- 
go ruskich włościan, a w szezególności za nogaty | u Dzieduszyckich we Lwowie za gorliwe 
zbiór tkania, haftów, gierdanów i t. p. webu - wspołpracuwnictwo przy zbieraniu przed miotów 


z Pokucia, przesłany na wystawę. TER 
Habidonk -Iauhiewiczowi 7a-umiejętne zbieranie 


klemrensowiji urządzeniu wystawy list pochwalny. 


Nagrody pieniężne udzielano: P. 


wyrobów przemysłu domowego, w szezególności |Janowi Biłaś szewcowi z Rymanowa 1 dukat. P. 


w działe ceramicznym, tudzież za starannie ze- 
stawioną kolekcyę materyałów, używanych przez 
lud do farbowania przędzy wełnianej, kilimków 
i weret. Księżnej Maryi Czartoryskiej w Wią- 
zownicy za wytrwałe i skuteczne opiekowanie się 
koszykarstwem jako przemysłem domowym w po- 
wiecie jarosławskim. Gronu młodszych ślusarzy 
w Świątnikach górnych w powiecie wielickim, 
zawiązujacych tam „Towarzystwo ślusarzy", za 
przesłany na wystawę zbiór kłódek i zamków czy- 
staj i dokładnej roboty. 
II. Medale bronzowe komitetu w 


Istawy: Towarzystwu kowali w Snłkowicach. 


Towarzystwu tkaczy w Gliuianach za płótna. P. 
Józefowi (łonetowi z» płótno i bieliznę stołową. 
P. Rojowskiemu, wł. dóbr Humenów w Kału- 
skiem, za opiekę nad przemysłem domowym tam- 
tejszej okolicy, oraz za kolekcyę haftów białych 
i kolorowych o motywach ruskich. P. Augiusty- 
nowiczowej z Makowa za zbiór haftów białych i 
koronek z Makowa, tudzież za opiekę nad rozwo- 
jem tych robót w Makowie. P. Antoniemu Ku- 
bernackiemu w Kórniku w W. Ks. Poznańskiem 
za wyrób tkaniny, zwanej „pstruch*, używanej 
do stroju ludowego w Poznańskiem. P. Tadeu- 
szowi Fedorowiezowi w Klebanówce w powiecie 
zbarazkim za kilimki. P. Kalinowskiemu, tkaczo- 
wi w Załoścach, za kilimek. Hr. Oskarowi Poto- 
ckiemu z Buczacza za kilimki. P. Maryi Wołos 
z Cieplic pow. Jarosław za kolorowe hafty na 
płótnie. medal i 2 dukaty. P. Maryi Kwik z Cie- 
plic pow. Jarosław za hafty na płótnie, medal i 
2 dukaty. P. Iwanisze Russak 7 Sinkowa za płó- 
tna przerabiane barwną nitką, medal i 2 dukaty. 
P. Dmytrowi Machnowskjemu, z Ujścia ruskiego 
za sukno, medal i 2 dukaty. P. Hawryle. Cho- 
wańskiemu z Ujścia ruskiego za sukno, medal i 
2 dukaty. P. Antoniemu Buczkowi w Muszynie 
za obrusy, medal i 2 dukaty. Za wystawę zbio- 
rową koronek z Bobowy w powiecie grybowskim, 
medal brązowy z poleceniem przemysłu tego pod 
opiekę Wydziału krajowego. Józefowi Adaszyń- 
skiemu z Huty pow. Brody za wyrób drewnia- 
nych łyżek i innych należących w ten zakres to- 
warów, z doborem różnorodnego materyału, me- 
dal bronzowy. Janowi Chudzikowi z Muszyny 
pow. Nowy Sącz za drobne wyroby ozdobne z 
drzewa, a w szczególności za laski goralskie i 
szkatułki, medal bronzowy i 2 dukaty. Franci- 
szkowi Frączkowi z Krzywaczki pow. Myślenice 
za ozdobne koszykarstwo, medal bronzowy. Pio- 
trowi Kołeczowi z Nowej Wsi pow. Rzeszów za 
krzesła plecione z łoziny medal bronzowy. Ję- 
drzejowi Noworulowi z Nowej Wsi pow. Rzeszów 
za wyroby koszykarskie, medal bronzowy. Pawło- 
wi Parcia z Porąbki pow. Biała za wyroby ko- 
szykarskie, medal bronzowy. Michałowi Baściako- 
wi z Kołomyi za wyroby garncarskie, medal i 2 
dukaty. Ignacemu Koszezukowi z Kossowa za wy- 
roby garncarskie i charakterystyczną ornamentykę 
tychże, medal i 3 dukaty. Danyłowi Kukolskiemu 
z Toustego pow. Skałat za wyroby garncarskie, 
medal i 3 dukaty. Łukasiewiezowi z Toustego 
pow. Skałat za wyroby garncarskie, medal bron- 
zowy. Karolowi Słowickiemu z Kołomyi za wy- 
roby garncarskie i charakterystyczną ornamentykę 
tychże, medal i 3 dukaty. Kazimierzowi Tartu- 
chowi z Zalasa pow. Chrzanów za wyroby garn- 
carskie, medal bronzowy. Piotrowi Urbańskiemu 
z Potylicza pow. Rawa Ruska za znakomitą te- 


Józefowi Dąbrowskiemu, kierownikowi szkoły lu- 
dowej w Wiązownicy 1 dukat. Nadto koszyka- 
rzom z Wiązownicy 5 monet 2-reńskowych, (za 
pośrednictwem Jerzego ks. Czartoryskiego). Ja- 
nowi Danków, garncarzowi % Toustego 1 dukat 
(przez pośredn. p. Władysława Fedorowicza). 
Łukaszowi Dutczakowi, mosiężnikowi z Riczki 
pow. Kossów 1 dukat. Dmytrowi Gazdzie stelma- 
chowi ze Zwyżynia pow. Brody 1 dukat. Maryi 
Gyaczuk, hafeiarea z Makowa pow. Myślenice 1 
dukat. Filipowi Hałuszce koszykarzowi z Mana- 
jowa pow. Brody 8 dukaty. Dmytrowi Ilnickiemu 


Kraków 25 Września 1887. 


mi w prywatnym telegramie z Wiednia o posta- 
nowieniu terminu na ten dzień donieśli. (Porówn. 
dzisiejsze telegramy pryw.). 

N. fr. Presse donosi, że między hofratem 
Lienbacherem a klubem Liechtensteina na- 
stąpiło znowu porozumienie i pojednanie. Miało 
ono być dokonane na tej podstawie, że p. Lien- 
bacher zaprzestanie nadał ogłaszać tajemnice klu- 
bu, któremi niedawno tak niedyskretnie szafował, 
a klub Liechtensteina w akeyi swej przybierze 
tempo bardziej stanowcze, zgodnie z życzeniem 
hofrata. Lienbacher wstąpi tedy napowrót do klu- 
bu Liechtensteina — czy będzie także i do siedm- 
nastówki wybrany, o tem nie ma doniesień. Wia- 
domości te ze względu na źródło, z którego po- 
chodzą, należy przyjmować ostrożnie. 

Półurzędownie donoszą, że szkoły średnie w 
Krośnie, które wskutek rozporządzeń miuistra 
oświaty mają być zwinięte, będą zastąpione szko- 
łami przemysłowemi. W Lublanie ma być zało- 
żona fachowa szkoła stolarstwa, snycerstwa i to- 
karstwa. 


garncarzowi z Kołomyi 2 dakaty. Mikołajowi 
Kopczukowi z Jaworowa, pow. Kossów, za wy- 
roby torb skórzanych 1 dukat. Józefowi Kosza: 
kowi garncearzowi z Pistynia pow. Kołomyjski 
2 dukaty. Mikołajowi Krupniekiemu tkaczowi z 
Międzygórza, pow. Brody 1 dukat. Krzyżano- 
wskiemu garncarzowi z Drohobycza 2 dukaty. 
Janowi Kukla z Dobezyc, pow. Wieliczka 2 du- 
katy. Annie Kuź, hafciarce z Humenowa, pow. 
Kałusz 1 dukat. Hawrzykowi łuczee, tkaczowi 
z Markopola pow. Brodzki 2 dvkaty. Maryi Ni- 
teckiej, hafciarce z Makowa pow. Myślenice 1 
ukat. Piotrowi Nogas, garncarzowi z Wertełki, 
pow. Brody 1 dukat. Michałowi Orłowskiemu 
bednarzowi z Hucisk Pieniackich pow. Brody 2 
dukaty. Andrzejowi Ostapiukowi z Czepiel, tka- 
czowi 2 dukaty, Wojeiechowi Palecznemu z Tar- 


nawy, pow. Żywiec, za wyrób łyżek drewnia- 
nych 1 dukat. Hapce Pasiecznikowej z Marko» 


pola pow. Brody, za czepce niciane 1 dukat. Ja- 
3 


nowi Patkowskiemu, garncarzowi z Kolomyi 


dukaty. Janowi Piątkowskiemu, garncarzowi z 


Mikąliniee 1 dukat (przez pośrednictwo p. Fede- 
rowicza). P. Fedkowi Prociakowi, tkaczowi 


Makowa, pow. Myślenice 1 dukat. Fedkowi Sa- 


lukowi tkaczowi z Markopola pow. Brody za 


obruski białe 1 dukat. Jewdosze Sendykowej z 
Czepiel, pow. Brody, za pasy wełniane 2 duka 
ty. Reginie Seltównie koszykaree z Jasienicy, 
pow. Myślenice 2 dukaty. Herminie Stanaczek, 
hafciarce z Makowa pow. Myślenice I dukat. 
Katarzynie Stypule z Tarnawy dolnej, pow. Li- 
skc, za płótno 2 dukaty. Jewdosze Sulimie haf- 
ciaree z Humanowa, pow. Kałuski, 1 dukat. 
Ewie Szamro z Czepiel, pow. Brody, za wełnia- 
ne pasy 2 dukaty, Maksymowi Szarabanowi, 
tkaczowi z Międzygór, pow. Brody, 2 dukaty. P. 
Michałowi Szlezakowi, 
pow. Jasło, 8 dukaty. P. Józefowi Szpila, ko: 


Szykarzowi z Kwaczały, pow. Chrzanów, 1 dn- 


kat. P. Józefie Trącza, hafciarce z Makowa pow 
Myślenice, 1 dukat: Augustynowi Warmuszowi, 
bednarzowi z Suchej pow. Zywiec, 1 dukat. 


Warwaree Wasyłysze, z Czepiel pow. Brody, za 
pasy wełniane, 2 dukaty. Gminom: Czepiele, 
Markopol, Szymkowce i Reniów, wspólnie 40 


dukatów, (przez pośred. Włodzimierza hr. Dzie 
duszyckiego). Prezesowi Bady pow. p. Polano- 
wskiemu, do rozdzielenia między uczniów szkól 
ludowych w Opólsku, Likowicach i Horodłowi- 
cach 9 monet Ż reńskowych. 

Listy z podziękowaniem za współudział w 
zbieraniu przedmiotów wystawowych do pawilonu 
przemysłu domowego, otrzymali: P. Beneschek 
Eug. c. k. sterorta w Myślenicach. P. Dąbro- 
wski Józet w Wiązowiey. P. Drapella Edward 
w Suchej. P. Fabiański Wacław w Poturzycy. 


z 
Pieniak 1 dukat. Anastazyi Radwan, hafeiarce z 


garncarzowi z Kołezye 


chnikę wyrobów garncarskich, medal i 8 dukaty. | P. Góralczyk Antoni w Mnszynie. P. Harkan 


„Zkąd ci osadnicy mają się brać? Na za- 
wołanie tego rodzaju indywidua z ziemi nie wy- 
rastają*. 


Przedmiotem obrad parlamentu niemiec- 
kiego z rozpoczęciem sesyi ma być przede- 
wszystkiem odnowienie wyjątkowej ustawy o s50- 
cyalistach, która mocą uchwały parłamentu prze- 
dłużoną została tylko do 30 października 1888. 
W razie gdyby rząd zamierzał stosować ją nadal, 
poirzebną jest najpóźniej z wiosną roku przy- 
szłego nowa uchwała. Niektóre dzienniki wspo- 
minają, iż rząd zamierza przedłożyć tylko parla- 
mentowi rewizyę ogólnię obowiązujących ustaw o 
zgromadzeniach i ustawę prasową, aby w ten spo- 
sób uczynić zbędną ustawę wyjątkowa, stosowa- 
ną do szczególnych miejscowości. Koelniszhe Zig. 
wszakże donosi: „W parlamentarnych ani rządo- 
wych kołach do tej pory nie zajęto się jeszcze 
podobną myślą, która wcale nie byłaby nową i 
nie wróżyłaby pomyślnych rezultatów w opano- 
wywaniu działalności socyalistów, a mogłaby tylko 
przyczyniać nieprzyjemności innym partyom*. — 
Hannoversche Patriot donosi o zamiarze stron- 
nietwa narodowo-liberalnego postawienia wniosku 
co do przedłużenia okresów parlamentarnych z lat 
trzech do pięciu. 


Międzynarodowy kongres socyalistów po- 
dług telegramu Koeln. Zig. odbędzie się w Pesz- 
cie, dokąd poczęli już zjeżdżać się socyaliści nie- 


dla krajowego przemysłu, ale jednak to pewna, 
że każda szkoła rozrzuca w pewnym promieniu 
wykształcone przez się jednostki, które — niby 


Janowi Biraściakowi ze Starego Sącza za cho-| Seweryn w zawwsen i? iXiebert Herm. w Gor- 
[maty krukowskie. medal i 3 dukaty. Dewdiuko- |licach. P. Kinczycki Mi hat w Mędrzechowie. 
wi z Kussowa za wyroby mosiężne, huculskie, | P. Machuowski bremisław w Pieniakach. Dr. 


tracić czas na rzeźbienie figurek i zwierzątek, 
które same przez się żadnego nie mają zuaczenia. 


nasiona, stają się z biegiem czasu czynnikiem, 
wpływającym ma uszlachetnienie rzemieślniczej 
pracy IMmdww pewnych okolicach. Im lepiej przeto 
rozwiniemy szkolnictwo przemysłowe, tem trwal- 
szy i lepszy podłożymy grunt pod tradycye, które 
z biegiem czasu muszą uróść z dzisiejszych szkół 
na gruncie rękodzielniczej pracy naszego kraju. 

Szkoły mają pracować dla czystości i trwało- 
ści późniejszych tradyeyj — one mają zadanie 
zaszczepiać je w duszy najprostszego ludu, naj- 
niższych warstw społecznych. Tradycye techni- 
tzno artystyczne były niegdyś żywotną siłą dla 
przemysłów — wyróbmy ja napowrót, a będą 
napowrót takiemi żywotnemi sokami do podnie- 
sienia naszego przemysłu i nadania mu swoj- 
skiego charakteru. Azeby zaś przyszły skarb tra- 
dycyj był trwaaym i gruntownej wartości, należy 
jego posiew obecny t. j. szkolnietwo przemysło- 
we prowadzić w rozwoju rozumnie, praktycznie 
i odpowiednio celowi. Szkolnictwo w tym duchu 
prowadzone, powinno dążyć przedewszystkiem do 
tego, aby w nauce rękodzieł podniesionych ele- 
mentami dobrego smaku i stylu, zaszczepiać w du- 
szy ludu najwalniejsze zasady wszelkiej pracy tj. 
sumienność, czystość i bezpośrednią praktyczność 
roboty. Szkolnietwo niech wyruguje 
arazu ze swego obrębu wszelki zby- 
tek, wszelkie przekroczenie miary 
galementarnych potrzeb życia, u ludu 
bowiem wynika wszystko z potrzeby i jej zaspo- 
kojenie mia na celu. Gdy najprostrzy sprzęt do- 
mowy lub gospodarski wyjdzie kształtnie, gładko, 

«rzedewszystkiem trwale wyrobiony z ręsi 


Snycerstwu ornamentalno-figuralnemu możnaby 
zrobić zarzut, że się zapuszcza czasami na zbyt 
niewłaściwe jeszcze dla siebie pole; świadczy o 
tem ów ołtarz dla kościoła w Chochołowie, zło- 
żony z krucyfiksu wielkich rozmiarów na tle go- 
tyckiem; ołtarz ten nie ma ani zalety stylowej 
charakteryatyki, ani sumiennego wykonania nie- 
smacznie rozłożonych ornamentów ; lepiej, żeby 
nie figurował i nie dominował na wystawie. Po- 
zostaje nam jeszcze zrobić uwagę, że nie uważa- 
my za właściwe, żeby pozłotniectwo i malarstwo 
czyli kunszt polychromowania, nałeżał także do 
zakresu szkoły dla przemysłu drzewnego. Pozło- 
tnietwo i malarstwo stanowią kunszt zupełnie 
oddzielny, który ma swój własny katechizm za- 
sad Również portretowe snycerstwo Świadczy 
tylko, że szkoła zamiast skupiać swe siły i dą- 
żenia w ściśle zdefiniowanym kierunku, chce si 
niejako przechwalać, iż nie dla niej obcem, tru- 
dnem i niepodobnem do wykonania nie jest. 

Ale wytknąwszy Zakopańskiej szkole tych kil- 
ka błędnych, naszem zdaniem, objawów, musimy 
przecież wrócić do tego, od czegośmy zaczęli, tj. 
od niezaprzeczonej delikatności i technicznej su- 
mienności, jakie z prawdziwą satysfakcyą obser- 
wowaliśmy na robotach jej uczniów i nie dziwiliś- 
my się, że zarówno wystawione eleganckie, cho- 
ciaź zanadto ciężkie, krzesełka, jak wieszadła na 
ręczniki z lustrami, tak gustownie i stylow” wy- 
konane, znalazły szczególne uznanie u kupującej 
publiczności. Zakopańska szkoła pod kierownic- 
twem p. Neuzila nie pozwala nam tracić nadziei, 
że z biegiem czasu przemysł drzewny ugruntuj g 


medal bronzowy. Kurolowi Grzegoraszczukowi z 
Kołomyi za kieptury i torebki, medal i 10 fran- 
ków w złocie. Janowi Maciejowskiemu z Dębnik 
pow. Wieliczka za drobne wyroby z marmuru, 
medal i 2 dukaty. Markowi Mehedoniakowi z 
Riczki pow. Kossów za cymbały wiejskie, medal 
i 2 dukaty. Wawrzyńcowi Ścisłowiczowi z No 
wego Targu za serdaki ozdobne, medal bronzo- 
wy. Wojciechowi Palecznemu z Tarnawy pow. 
ywiec za krzesła i stołki, medal i 1 dukat. Ja- 
nówi Podsadeckieriu z Dobezyc pow. Wieliczka 
za wyroby kuśnierskie, medal i 2 dukaty. Józe- 
fowi Prorokowi z Tarnawy pow. Żywiec za robo- 
tę stołarską, medal 1 1 dukat. Wasylowi Skrybla- 
kowi z Jaworowa pow. Kossów za drobne wyro- 
by snycerskie i ich charakterystyczne ozdoby, 
medal i 5 dukatów. Stawiarskiemu ze Starego 
Sącza za wyrób szewski, medal i 2 dukaty. Wła- 
dysławowi Boberskiemu, c. k. inspektorowi okrę- 
gowemu szkół ludowy: w Tarnopolu, medal 
bronzowy i podziękowa»  *» paliwo wspieranie 
przemysłu domowego : * »ółudzieł w zbieraniu 
okazów na wystawę. 

Listy pochwała: ©. Julianowi br. Bru- 
niekiemu z Podhora p.w. stryjski, za kole- 
kcyę przedstawioną u: wystawie tkanin i haftów lu 
dow. list pochw. P. Włudzimirzowi Dubrawskiemu, 
nauczycielowi szkoły induse, w Śpulsku. pow. 
Sokal, za naukę zę zaodej urzewowadzoną w 
szkole ludowej L „schwaby © 2 dukaty. P. 


Malinowski Kaspar w Dobczycach. P. Momot 
Michał w Tyńcu. P. Myszkowski Stanisław w 
Cieplicach. P. Nazarowicz Józef w Czepielach. 
P. Pacyna Antoni w Pilznie. P. Pietraszkiewicz 
Jan w Nowym Targu. P. Roth Sydon w Sędzi- 
szowie. Dr. Rybicki Alojzy w Rzeszowie. P. 
Zbyszewski Kazimierz w Zarzeczu. 

Znaczną ilością koni zapełniono stajnie za pa- 
wilonem głównym. Między nadesłanemi na wy- 
stawę jest stosunkowo znaczna liczba koni wło- 
ściańskich. Razem ma być do 200 sztuk. Komi- 
sya sędziów wczoraj i dziś zajęta jest na placu 
ocenianiem nadesłanych okazów. Premiowanie 
odbędzie się 26 bm., zaś konie będą na wysta- 
wie do 28 bm 

Skład komisyi eksperlów jest następujący : 
przewodniczący Stefan hr. Zamoyski, zastępca 
August Gorayski, sekretarz prof. Kahane, człon- 
kowie: pułkownik hr. Logothetti, Józef Skarbek 
Borowski, August hr Potocki, Moszczeński, Ata- 
ntzy Benoe, prof. Kubieki. 
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Przegląd polityczny. 


Kraków, 24 września. 


Presse półurzędowa donosi, że Rada państwa 


Michałowi Gardzij / Peaehnigx pow. jarosła-|ma być cesarskiem pismem odręcznem zwolaną 


wski, za wyrób ‘uo 


włośc Askich, list po- į na dzień Il października. Nie zaszkodzi przypo- 


mieccy. 


Rozkaz rozwiązania ligi narodowej irlandzkiej 
w 6 hrabstwach, ogłoszony we wtorek przez 
urzędową Gazetę Dublińską, dotyczyć będzie 
około 200 oddziałów ligi. Daily News w arty- 
kule zatytułowanym: „Jeden więcej gwałt“ pro- 
rokuje gabinetowi Salisbury'ego z powodu owego 
rozkazu niechybny upadek, a zarazem Wzywa Na- 
ród irlandzki do cierpliwego zniesienia ucisku. 
Dzienniki Times i Standard, które bez przerwy 
wzywały rząd do stosowania środków surowych 
w Irlandyi, przyjęły naturalnie rozkaz rozwiąza- 
nia ligi z nadzwyczajnem zadowoleniem. Bardzo 
znaczącym jest list deputowanego angielskiego 
Labouchóra, pisany do sekretarza po wypad- 
kach w Mitchellstown, który teraz zamieszczają 
dzienniki — hrzmi on jak następuje: „Kochany 
Harringtonie. Przesyłam Wam 10 funt. szter. 
dla ligi irlandzkiej i drugie10 funt. szter. dla 
rodzin po zamordowanych ofiarach z rozkazu 
rządu torysów. 

„Większych funduszów dostarczą wam bezwąt- 
pienia i inni Anglicy, którzy wstydzą się zbro- 
dni popełnionych imieniem Anglii. Mam nudzie- 
ję, iż naród wasz niezapomni słów Gladstone'a, 
który piętnując czyny polieyi w Mitchellstown po- 
wiedział w parlamencie: Prawo nie rozróżnia po- 
licyantów od cywilnych obywateli, gdy pierwsi 
przekraczają władzę; jeżeli policyant uderzy ey- 
wilnego, wolno cywilnemu odpowiedzieć uderze- 
niem polieyanta; jeżeli on usiłuje zabić, niechaj 


chwaluy i 2 dukacy. - Hephk + - Dobczyc, pow. innieć, że myśmy pierwsi przed kilku już dnia.' każdy będący w niebezpieczeństwie chroni Swoje 


E -. 


Kraków 25 Września 1887. 


życie, zabijając polieyanta. Im prędzej policya 
irlandzka w ten sposób obuczy się prawa, tem 
lepiej będzie dla naszych swobód*. Deputowani 
angielscy Dillon i Condon udali się na dzień 
wczorajszy do Mitchelistown, gdzie rozpoczął się 
proces O'Briena i Mandevilla, dla zwołania zgro- 
madzenia publicznego. Sir Balfour otrzymywać 
ma codziennie listy z pogróżkami i chodzą po- 
głoski o spisku uczynionym na jego Życie. 


Wyborami do skupezyny w Serbii, które 
odbędą się z końcem bieżącego miesiąca, gorli- 
wie zajmują się dzienniki rosyjskie. Mianowicie 
Ruskija Wiedom. zamieściły artykuł, z którego 
wyjmujemy co następuje: „Stanowisko p. Risti- 
cza w czasie pobytu u steru gabinetu Garaszani 
na niesłychanej doznało odmiany pośród Serbów; 
liczba jego stronników i jego przekonań polity- 
cznych do tego stopnia zmniejszyła się, iż par- 
tya Risticza nie będzie w stanie utworzyć w par- 
lamencie dostatecznej siły dla rządu. Od wyniku 
walki pomiędzy partyą liberalną a radykalną, 
przy obsenych wyborach zależy zatem los będą- 
cego teraz u steru gabinetu. Wprawdzie — pisze 
dziennik dalej — jakikolwiek byłby rezultat, wy- 
bory znaczenie mieć mogą tylko dla stosunków 
wewnętrznych Serbii, gdyż co do stosunków za- 
granicznych, to polityka serbska względem Au- 
stryi i Rosyi nie dozna odmiany, czy Ristiez lub 
Piroczanac kierować nią będą. “Gospodarki sau- 
stryackiej syci są już Serbowie, ałe w każdym 
razie i od dyplomacyi rosyjskiej zależy utrzymać 
ich nadal w obecnym szezęśliwym zwrocie ku 
Rosyi*. 


W sprawie bułgarskiej posunęła się 
Turcya pozornie do kroku samodzielnego, bo, —jak 
wczorajszy telegram doniósł, — wysłała notę do 
Petersburga, aby wspólnie z gabinetem rosyj- 
skim ułożyć taką „kombinacyę*, na którą wszy- 
stkie mocarstwa mogłyby się zgodzić. Owa kom- 
binacya odnogi się do sposobu wykonania proje- 
ktu rosyjskiego co do pełnomocnego komisarza 
rosyjskiego dla rządzenia Bułgaryą do czasu, aż 
się tam ułożą stosunki odpowiednie pragnieniom 
Rosyi i wybierze się takie Sobranie, któreby zgo- 
dziło się na ogłoszenie kandydata rosyjskiego na 
tron bułgarski, 

Nota turecka według propozycyi rady mini: 
strów, miała być rozesłaną wszystkim mocarstw om, 
ale sułtan nie zgodził się na to przez wzgląd na 
usposobienie niektórych mocarstw , które, — jak 
wiadomo, — nia skłaniają się wcale do przyję- 
cia projektu rosyjskiego. Sułtan uznał za stoso- 
wniejsze porozumieć się w tej mierze pierwej £ 
gabinetem rosyjskim co do sposobu wykonania 
owego projektu, aby go następnie podać do przy- 
jęcia wszystkim mocarstwom bądź jako projekt 
własny, bądź jako wspólny z Rosyą. Czy tą dro- 
gą dojdzie się łatwiej do porozumienia ze wszy- 
stkiemi mocarstwami, można o tem wątpić, chy- 
baby ów projekt rosyjski podcząs układów mię- 
dzy Rosyą a Tureyą przybrał takie formy nie- 
winne i niezagrażające użyciem gwałtownych 
środków, iż mocarstwa mogłyby się nań zgodzić, 
choćby dla dogodzenia ambicyi rosyjskiej. Ale i 
to jest bardzo mało prawdopodobnem, bo Bnł- 
garzy nie pozwolą po raz drugi na powtórzenie 
choćby w łagodniejszej formie takiego ekspery- 
mentu, jaki się odbył przez misyę Kaulbarsa, 
chybaby podczas nadchodzących wyborów przy- 
szło do takich zaburzeń iżby bez wmięszania się 
rządu zwierzehniczego lub któregokolwiek z mo- 
carstw traktatowych nie dało się spokoju i po- 
rządku przywrócić. 

Ale ma to się nie zanosi, rząd bułgarski czu- 
wa bowiem nad spokojem i porządkiem w kra- 
ju — i bliskie wybory, które są rozpisane na d. 
28 b. m., odbędą się względnie spokojnie. Oczy- 
wiście, że walka wyborcza będzie gorącą; może 
nie w jednem miejscu przyjdzie nawet do bójek, 
ale to zdarza się i w innych państwach dość 
zwykle. Nie o takie epizodyczne sceny tu chodzi, 
lecz o zbrojne rokosze i wojnę domową ; ale to 
nie uda się Rosyi pomimo usilnych zabiegów, bo 
rząd ma dość czujności i energii, aby temu Za- 
pobiegać, lub tłumić w zawiązku. Świadczy o 
tem rozbicie bandy i schwytanie czterech opry- 
szków , którzy w danym razie mogli się stać za- 
wiązkiem jakiego oddziału rokoszańskiego. Ta ban- 
da opryszków w krótkim czasie już po raz drugi 
złupiła przejeżdżającą na Wakarel pocztę i po- 
dróżnych. W tym razie żandarmerya i jazda po- 
szła w tropy za bandą i schwyciła czterech 0 
pryszków. 

Rownocześnie z tą wiadomością donoszą ze 
Sofii, iż tam ukarano śmiercią osławionego her- 
szta opryszków Atanasowa, który był oskarżony 
o eztery morderstwa. Przy wykonaniu wyroku 
był obecnym dragoman konsulatu austryackiego, 
bo winowajca złupił był także kilku poddanych 
austrysckich. 

Z powodu zbliżających się wyborów, dzienniki 
paryskie roznoszą wieści o rozruchach, jakie ma 
ją wybuchnąć w dzień wyborów. Mianowicie 
wychodźcy bułgarscy, przy pomocy najemnych 
Czarnogórców, mają szczególnie w miastach: nad- 
dunajskich wzniecić zbrojne powstanie. 

Journal des Debais zaś pisze, na podstawie [i- 
stu z Warny, że w Macedonii wielki ruch zapa- 
nowm, że poseł austryacki oznajmił w. wezyrowi, 
iż Austrya zajmie Macedonię, skoroby w Bułga- 
ryi padł strzał ze strony tureckiej. 

Co sądzimy o ewentualnych rozruchach w Buł- 
garyi podczas wyborów, to zapisaliśmy wyżej; — 
o wiadomości podanej przez Journal des Debats 
zanotujemy tylko, iż to nie pierwsza i zapewne 
nie ostatnia niedorzeczność, do których rozgła- 
szania, w interesie Rosyi, pozwalają się używać 
dzienniki francuskie, posuwające się w usługach 
tak daleko, że rozsiawają nawet wierutne tenden- 
cyjne fałsze. 


| EKronika. 


Kraków, 24 wrseśma. 


Zwłoki Mikołaja Zyblikiewicza, złożone tym- 
czasowo w grobowcu rodziny Helelów, przeniesiono 
dziś do własnego grobn. Przeniesienie zwłok odbyło 
się o godzinie 10 rano w obecności szcezupłego gro- 
na przyjaciół zmarłego i lekarza miejskiego dr. Bu- 
szka. Modlitwę nad trumną cdmówił kapelan cmen- 
tarza. Do grobu włożono wraz z trumną wieńce, 
złożone na niej w dzień pogrzebu. 

Pomnik dla Józefa Dietla. Dowiadujemy się, że 


S KAR 


dzie się w poniedziałek 26 b. m o godz. 10 rano 
w gmachn Tow wzajemnych ubezpieczeń 


duiem dzisiejszym biuro architektoniczno- budownicze 
przy ulicy Sławkowskiej nr. 20. 


ski, wnosi do sądu krakowskiego podania w języku 
niemieckim i używa niemieckiej pieczęci. Domyśla- 
my się, iż chyba tylko Niemcy powierzają temu pa 
nu swe sprawy 


poświęcenie dwóch nowych kościołów. W uiedzielę 
poświęcił biskup Dunajewski kościół w Krzęcinie, 
przebudowany z dawnego małego kościołka. Przebu- 
dowaniem tej świątyni kierował p. Józef Niedźwie- 
cki, architekt krakowski, a iuicyatorem całego dzieła 
był ks. Wolff, dziekan miejscowy. Koszta budowy 
pokryto ze składek parafiau. Kościół opatrzony dwie- 
ma wieżami trzymany jest w stylu dawnych dre- 
wnianych kościołów polskich. 


jaciół swoich w Konstantynopolu poufne ostrzeżenie, 


w gronie obywateli naszego miasta powzięto zamiar 
uczczenia pamięci zasłużonego rektora wschechniey, 
posła i prezydenta, stosownym pomnikiem. Pewną 
kwotę, przeznaczoną na ten cel, złożono już na ręce 
radcy miejskiego p. W. Rzewuskiego. 

P. Ranzoni, używający w Niemczech zasłużonej 
sławy jako krytyk sztnki, przybył do Krakowa dla 
zwiedzenia wystawy w Sukiennicach. Dzisiejszy wie- 
czór spędzi p. Ranzoni w Kole artystyczno-literac- 
kiem. 

„Jerwszy jarmark na konie rozpoczął się wczo- 


raj na placu na Groblach. Słotna pora sprawiła, iż 
ruch na placu targowym wcale nie był ożywionym, 
a cały jarmark koncentrował się przeważnie w staj- 
niach. Dziś o godzinach południowych plac był zu- 
pełnie pusty, natomiast w krytej ujeżdżałni, obok 
kościoła 00. Kapucynów, w której pomieszczono kil- 
kadziesiąt koni, zbierają się liczne grupy handlarzy, 
amatorów i znawców. Jarmark potrwa, jak wiado- 
mo, do wtorku. O ile z pierwszego dnia sądzić mo- 
żna, spęd koni jest mniejszy, niż się można było 
spodziewać, Okoliczność ta powinna wyiść na ko- 
rzyść sprzedających. 


Plerwsze posiedzenie anklety naftowej odbę- 
Pp. Józef Pokutyński I F Ohmann otworzyli z 


Niemczyzna. Dr. Leon Goldberg, adwokat lwow- 


W Wadowickiem odbyło się w ostatnich dniach 


Nazajutrz poświęcił ks. biskup Dunajewski nowo 
wzniesiony gotycki kościół w Pobiedrze. Murowana 


ta Świątynia, wzniesiona podług planów Ś. p. Księ: 
żarskiego, pod kierunkiem p. Niedźwieckiego , sta- 
nęła dzięki ofiarności Ś. p. hr. Ludwikowej Węży- 
kowej i gorliwości ks. 


proboszcza Jurgowskiego. 
Wnętrze Świątyni. nie wykończone dotychczas, ozda- 


bia już piękna kazalnica, wykonana przez p. Trem- 
beckiego. 


Olszanica, 22 września. (Koresp. N. Ref.). 


W poniedziałek wybuchł w naszej gminie pożar, 


który na szczęście w krótkim czasie udało się zlo- 


kalizować, Gospodarze posiadając własną sikawkę, 
zajmowali się gorliwie gaszeniem , a pp. Zeaowicz 
i Męcki, przybywszy ze swą służbą na miejsce, 
dzielnie dopomagali włościanom. Obu im serdeczne 
należą się dzięki. 


Jarmark w Łowiczu, który trwa już od kilku 


dni, ma być w tym roku, według doniesień pism 
warszawskich , bardzo ożywionym. Najkorzystniej 
wychodzą na jarmarku dostawcy koni rasowych 
na które popyt z każdym dniem się ożywia; malej 
poszukiwane są konie tabunowe, których przypę- 
dzono przeszło 800. Nadzwyczaj liczny jest spęd 
owieo, ilość ich obliczają w przybliżeniu na 20.000 
sztuk. Korespondenci użalają się na niesłychaną 
drożyznę, wobec której najbardziej wygórowane ceny 
stolic europejskich wydać się muszą umiarkowanemi. 


Książe Edynburski, syn królowej angielskiej, 


który objeżdża właśnie wraz z małżonką wybrzeża 


Adryatyku, ma przybyć & października do Cattaro 
a stamtąd odbyć wycieczkę do Cettynii, dla odwie- 
dzenia dworu czarnogórskiego. 

W Milwaukee w Stanach Zjednoczonych odbyło 
się w niedzielę 28 sierpnia poświęcenie kościoła 
św. Jadwigi, wzniesionego ofiarnością tamtejszej pol- 
skiej kolonii. Główną zasługę około wybudowania 
nowej świątyni położył proboszcz miejscowy ke. 
Rogoziński. Kościół, którego budowa bez wewnętrz- 
nego urządzenia kosztowała 50 tysięcy, przedstawia 
się bardzo wspaniale i może pomieścić 1500 osób. 
Poświęcenie odbyło się przy licznym udziale ducho- 
wieństwa a uroczyste kazanie w języku polskim wy- 
głosił ka. Lewandowski. 

Czarna niewdzięczność. Jeden z Bułgarów, od- 
bywających studya na uniwersytecie kijowskim, na- 
zwiskiem Stojkow, po złożeniu ostatecznych egzami- 
nów, otrzymał fundusz na wyjagd, celem dalszego 
kształcenia się w Petersburgu. Po pewnym przecią” 


gu czasu okazało się. Że Stojkow za pieniądze o 
trzymane od władzy szkolnej, zamiast wyjechać do 


Petersburga, drapnął do Bułgaryi. 
Jak się żywi wiedeńska dziatwa szkolna? Ze 


sprawozdań kierowników pojedynczych szkół wiedeń- 


skich Presse podaje następujące cyfry, które dowo- 
dzą, iż znaczua część dziatwy szkolnej, zwłaszcza 
z niższych warstw społecznych podczas godzin szkol- 
nych literalnie morzy się głodem: 119 dzieci w o- 
góle nie jada obiadn, 324 jada go bardzo rzadko, 
585 żywi się w ogóle niedostatecznie, 226 jada na 
obiad tylko kawałek chleba, 184 nie jada na obiad 
nic ciepłego, 900 dostaje tylko chleb i kawę lub 


jarzyny Cyfry te w zimie znacznie wzrastają i w 


jednej szkole liczba częściowo głodzonych dzieci 
dochodzi do 400. Władze odpowiednie powzięły za” 
miar zaradzenia tym opłakanym stosunkom. Ciekawa 
rzecz jakie rezultaty wydałoby przeprowadzenie po 
dobnej statystyki w naszych szkołach. 
Drażliwość sułtana. Niedawno donosiliśmy, iż 
wiedeńskie pisma humorystyczne drogą prywatną o- 
trzymały od władz państwowych aakaz umieszczania 
karykatur władcy państwa otomańskiego, który wiel- 
ce się tem czuja dotkniętym Obecnie zaś pewien 
wiedeński fabrykant kart do gry otrzymał od przy- 


aby unikał na kartach wsselkich tnreckich typów i 
godeł, gdyż w lojalnych aferach otomańskich powstał 
zamiar zakazania importu wszelkich podobnych fa- 
brykatów do Turcyi. 

Gen. Boulanger przekonywa się obecnie, ŻE roz- 
głośna sława sprawia nieraz nie małe kłopoty. Do 
kancelaryi generała nadchodzi! co dzień imuóstwo 
próśb najrozimaitszej treści, którym on przy najlep- 
szych chęciach nie jest w stanie zadosyć uczy» 
nić. Mer gminy Veauche prosił go nie dawno o 
ukaranie „ pewnego redaktora za to, że ośmielił się 
napisać, iż pan mer nie umie ani czytać, ani pisać. 
Wkrótce potem naleszła znowu od pewnej damy 
prośba o posag dla jej córki, która będąc opuszczo- 
ną przez narzeczonego, nader mało ma widoków 
zamążpójścia. Sekretarz generała ułożył już stałą 
formułkę, która służy za odpowiedź na wszystkie 
podobne listy. 


NOWA REFORMA. 


Odznaczenie. Cesarz nadał adjunktowi sądu kra- |P. Eminowicz cznwał wytrwale, aby mimo dozwo- 


jowego w Krakowie Władysławowi Gubarzewskie- 
mu tytuł i charakter sekretarza Rady. 


Składki. W Administracyi N. Reformy złożone 
na Bank ziemski w Poznaniu „Z dala i z bliska 
sprawie blizey* Władysław, Hugo, Teodor, i Wła- 
dysław 10 złr. 


Repertoar teatru krakowskiego. 


W niedzielę 25 wrześni»: „Kościuszko pod 


Ra-ławicami*, obraz historyczny ze śpiewami w 5 
oddziałach Wł. L. Anczyca 


W poniedziałek 26 września: „Daniszewy*, 


komedya w 4 aktach Piotra Newskiego i Aleksan- 
dra Dumasa. 


We wtorek 27 września: „Przeor Paulinów 


czyli Obrona Częstechowy*, dramat historyczny w 5 
aktach przez Juliana z Poradowa. 


We środę 28 września: „Dom otwarty“, ko- 


medya w 8 aktach Michała Bałuckiego. 


We czwartek 29 września: „Teodora“, dra- 


mat w 56 aktach, a 8 odsłonach Wiktoryna Sardou 


W piątek 30 września: Koncert panny Heleny 


Hermann, primadonny opery warszawskiej. 
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Węgrzy w Krakowie. 


(W lokalu „Zdrowia*). 
Gorące i z serdeczną gościnnością podejmowała 


młodzież akademicka krakowska kolegów węgierskich 


w lokalu Stowarzyszenia „Zdrowie“. Przybyłych po- 


witano grzmiącemi okrzykami. Przy kolacyi przema- 
wiał akademik Nowicki na cześć narodu, które- 
go przedatawicielami są mili goście. Akademicy wę: 
giersey Platthy i Jankowicz w serdecznych 
słowach podnieśli tradycyjne nici sympatyi, łączącej 


oba sąsiadujące narody, z zapewnieniem, że sympa- 
tye te wzmagać się tylko i utrwalać muszą. Imie- 
niem krakowskiej młodzieży akademiekiej wniósł 
toast za pomyślność narodowej zgody i młodzieży 
obu narodów akademik Kosiński. Wspólne śpie- 
wy patryotyczne, przemówienia Węgrów i Polaków, 
wyrażające wzajemną ufność i przyjazne uczucia, w 
pamięci uczestników koleżeńskiego tego zebrania u- 
trwaliły się na zawsze. Podczas uczty odczytano 
nadesłany od czytelni akademickiej w Peszcie tele 
gram z pozdrowieniem i uściśnieniami dłoni kolegów 
krakuwskich. Po wniesieniu toastu na pomyślność 
akademickiej ezytelni peszteńskiej w ręce obecnego 
w Krakowie jej wiceprezusa A ndrauszkyego wy- 
słano odpowiedź telegraficzną z podziękowaniem i 
zapewnieniem o radości, jaką wywołała pamięć Wę- 


grów o polskich kolegach. Z lokalu „Zdrowia“ go- 
ście węgierscy wraz z polskimi kolegami udali się 


do hotelu saskiego na tańce. 


(Zwidzanie muzeów). 
Weżeraj przed południem partyami zwidzali go- 


ście nasi muzea i zbiory, wszędzie uprzejmie witani 


i informowani Szczególnie w muzeum ka. Czarto- 
ryskich podziwiali nagromadzone cenne przed- 
mioty z naszej przeszłości, Nowy gmach uniwersy- 


tetu, bibliotekę Jagiellońską, zbiory Akademii Umie- 


jętności wychwalali wszyscy, chociaż przyznać trze- 


be, zbyt mało mieli czasu na rozpatrzenie się. Ko- 


ścioły Krakowa wszystkie prawie z piętnem starości, 
zwracały również uwagę Węgrów, w ogóle wyraża- 
jących zadowolenie ze zwidzenia naszego miasta 


(W Wielicace). 
Dojeżdżający do Wieliczki pociąg, którym jechali 


goście, powitano salwami z moździerzy, okrzykami 


licznie zebranej publiczności i dźwiękami marsza Ra- 
koczy'ego. 

Imieniem miasta powitał przybyłych burmietrz p. 
Koch, a oprócz niego przemawiali, wyrażając ra 
dość z przybycia Węgrów, proboszcz miejscowy ks. 
Skrzyński i wójt z Bierzanowa Cisło, którego 
mowa wywełała ogólny aplauz 

Droga do salin osdobiona była fsgemi i ziełenią. 
Przybycia gości oczekiwał chór włościąn z Bierzano- 
wa, który w salinach odśpiewaniem narodowych pie- 
śni wielce się przyczynił do podniesienia wrażeń, 
wywołnjących zachwyt Węgrów. Część gości do- 
stała się do kopalń szybem Rudolfa, druga tuż od 
strony dworca kolejowego. Oprowadzał przybyłych 
radca salinarny p. Strzelecki. 

Wspaniale oświetlone lampkami, transparentami | 
bengalskiemi ogniami podziemia, wywarły na go 
ściach imponujące wrażenie. 

Kopalnie wielickie nawet dlu Indzi, którzy świat 
wały przejechali, są czemó nowem, potężne wywołują 
wrażenie — tyle tam jest do podziwiania wspania 
łości natury i tyle wiekowej cierpliwej, a potężnej 
pracy ludzkiej. Uznali to goście nasi i w prawdzi- 
wym zachwycie oglądali wszystko, starając się o 
najdrobniejszym  rzezególe najdokładniej poiniormo- 
WAĆ. 

Opisowi wszystkich wrażeń, w każdej komorze 
podnoszenych pięknemi śpiewami, muzyką, „jazdą 
piekielną*, widokiem jeziora itd., zawiele musieli- 
byśmy poświęcić miejsca, chcąc bodaj najtreściwiej 
je opowiedzieć. Hrabia Zichy był tłumaczem swo- 
ich rodaków, wyrażając hołd dla jedynego tego arcy- 
dzieła górnictwa polskiego, a frenetyczne okrzyki 
Eljen! jakiemi potwierdzono przemówienie, były 
najwymowniejszym wyrazem zachwytn. W sali ba 
lowaj kilkadziesiąt par, o ile czas pozwolił, używało 
tańców, w restauracyi zaś toastowano, pijąc za zdro- 
wie tak Węgrów, jak i Polaków. 


(Pożegnanie w hotelu saskim. ) 


Nikt z mieszkańców Krakowa nie zapamiętał chy 
ba, aby nie zbyt obszerna lecz używana na wszel- 
kie zabawy pabliczne sala hotelu saskiego, mogła 
być kiedykolwiek liczniej, uiż wczoraj zapełniona. 
O godzinie jedenastej nie tylko przez salę, lecz i 
ościenne pokoje, a także galerję, przecisnąć się było 
niepodobieństwem. Trzeba przyznać, że goście nasi 
na vożegnanie tutaj zaproszeni, gdyż słotna i chłod- 
na pora uniemożliwiła przybycie na Błonia, — zni- 
kli w tłumie krakowian i bardzo lieznych tym ra- 
zem krakowianek tak, iż dostrzedz ich nie było 
można. Dopiero w tańcach, które trwały do 3 go- 
dziny w eocy, Żywioł węgierski wyłaniał się na 
wierzch — a nie zbyt wprawni chociaż pojętni na- 
wet w ezardaszu „Sokełowie* i akademicy krakow- 
scy składali dowody, iż prześcignąć się nie dadzą 
w ochoczych pląsach. Zabawa była ożywioną bar- 
dze; do podniesienia wesołości przyczyniała się nie- 
mało niestrudzona kapela, której przewodził p. Hock, 


lonego dla wszystkich bezpłatnego wstępu, nie ka- 
żdy wchodził na salę, a troskliwości tej szanowne- 
go naczelnika straży zawdzięczać trzeba, iż dobry 
ton utrzymano do końca, Jak się bawili goście wę- 
gierscy , odpowiedź daje fakt, iż zawiadomieni o 
wyjeżdzie oznaczonym nieodwołalnie na dziewiątą 
rano —- o trzeciej jeszcze nie mieli ochoty się po- 
żegnać 


(Pożegnanie na dworcu kolei.) 


Przed godziną dziewiątą, pomimo rzęsistego de- 
szczu , dość liczna publiczność i niektórzy członko 
wie komitetu przyjęcia wraz z prezydentem zebrali 
się na peronie. Na wszystkie strony wymieniano sło- 
wa pożegnania z życzeniami „do miłego widzenia.“ 
Zanim goście wsiedli do wagonu, hr. Zichy w go- 
rących słowach dziękował prezydentowi po francu- 
sku za doznaną w Krakowie gościnność i zapewniał, 
iż pamięć o niej i wrażenia przez rodaków jego w 
Krakowie doznane, nigdy nie będą zapomnianemi. 
W paru słowach odpowiedział p. Szlachtowski, a 
wszyscy Węgrzy wznieśli okrzyki Eljen l 

Honwedów węgierskich żegnał p. Szybalski, 
serdecznie przez nich ucałowany. 

Kiedy pociąg ruszył, publiczność wznosiła usta- 
wiezne okrzyki na cześć odjeżdżłających , którzy ka- 
peluszami i chustkami powiewali z okien z oddali 
jeszcze wołając po węgiersku: „niech żyją Polacy !“ 
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Z trybunału administra- 
cyjnego., 


Na koszta budowy kościoła ormiańskiego w 
Kutach rozłożyło starostwo w Kosowie konkuren- 
cyę pomiędzy parochianów tegoż wyznania i we- 
zwało hrabinę Cigala z domu Romaszkan, jako 
właścicielkę obszaru dworskiego w Ispas na Bu- 
kowinie do zapłaty 390 złr. na ten cel. Rekursa 
wniesione przez hrabinę i oparte głównie na tej 
podstawie, że hrabina nie mieszka w Ispas, ale w 
Innsbrucku i że zatem do psrochii grecko-ormiań- 
skiej w Kutach nie należy, zostały odrzucone 
przez namiestnictwo i ministerstwo oświaty, ze 
względu na to, iż hrabia Cigala, małżonek reku- 
rentki, w Ispas zamieszkuje i że mieszkanie męża 
jest także jedynie decydującem dla małżonki. 


Przeciw temu orzeczeniu wniosła hrabina Cigala 
zażalenie do trybunału administracyjnego, przed 
którym odbyła się dzisiaj rozprawa w tej sprawie 


pod przewodnictwem prezydenta Jego Eksc. 


hr. Beleredi, na której trubunał: zgodnie 


z wywodami zastępcy hr. Cigali dra Edmun- 
da Kornfelda (następcy 8. p. dra Wolskiego) 
decyzyę tę, jako w ustawach nieuzasadnioną zniósł, 
orzekając w motywach wyroku, że beż względu 
ma $ 92 u. e. wolno małżonkom ułożyć się w 
ten sposób, że każde z nich w innem mieście 
zamieszkuje, że w takim wypadku małżonka tyl- 
ko w sprawach sądowych w skutek specyalnego 
przepisu podlega sądowi siedziby męża, w innych 
zaś sprawach a mianowicie i w sprawie konku- 
rencyi kościelnej jej siedziba jest decydującą. Ze 
względu więc na to, że hrabina Cigala fakty- 
cznie w Innsbrucku mieszka, przeto nie może 
być uważaną za mieszkającą w Ispas i nie jest 
obowiązaną do zapłaty nałożonej na nią kwoty 
konkurencyjnej. 
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Dział ekonomiczny. 


Składy zbożowe. 


Ankieta celem zastanowienia się nad po- 
trzebą i środkami otworzenia w kraju publicznych 
magazynów zbożowych zebrała się w Krakowie, 
za zgodą Wydziału krajowego a zaproszeniem dy- 
rekoyi Towarzystwa wzajemnego kredytu w dniu 
21 września b. r. 

Udział w niej wzięli Panowie: dr. WereBzezyń- 
ski, delegat Wydziału krajowego, dr. Zgórski 
z Banku krajowego, Lazarus z Banku hipote- 
cznego, hr. Scipio z Banku dla handlu i prze- 
mysłu, Zenon Słonecki i Henryk Kieszkowski 
z Tow. wzaj. kredytu; Homolacs Stanisław, Wła- 
dysław Struszkiewicz, Adam Jędrzejowicz i Jan 
hr. Stadnicki z Tow. rolniczego krakowskiego. 

Oprócz tego Bank kredytowy we Lwowie 
mianował reprezentantem swoim dr. Zgórskie- 
go, obecnego na ankiecie ze strony Banku kra- 
jowego. 

Towarzystwo gospodarskie lwow- 
skie zaś nadesłało opinię swoją w tej sprawie 
listownie, gdy wszyscy trzej mianowani przezeń 
delegaci doznali przeszkody w przybyciu na an- 
kietę. 

Zaproszony na przewodniczącego p.“ Henryk 
Kieszkowski. wyjaśnił zgromadzonym obecny 
stan sprawy i przedstawił całą korespondencyę, 
jaka w tym przedmiocie z inieyatywy Wydziału 
krajowego pomiędzy Wydziałem krajowym a dy- 
rekcyą Towarzystwa wzaj. kredytu prowadzoną 
była. 

Po kiłkogodzinnej ożywionej dyskusyi uchwalili 
zgromadzeni jednomyślnie następujące orzeczenia. 
które jako wyraz opinii ankiety, Wydziałowi kra- 
jowemu zakomunikowane być mają: 

I. Ankieta uznając konieczną potrzebę domów 
składowych, na razie dla zboża, chmielu i spi- 
rytusu, jest przekonania, że domy takie powinny 
być zakładami krajo womi. 

II. Ankieta uważa następnie, że domy takie 
powinny być założone we Lwowie i w Kra- 
kowie. Gdyby jednak fundusze krajowe niedo- 
zwoliły zaraz w obu tych miejscowościach, skła- 
dów rzeczonych założyć, to najpierw mają być 
w życie wprowadzone w Krakowie. 

III. Ankieta doradza w końcu, żeby admini- 
stracya krajowego domu składowego w Krako- 
wie, poruczouą była Dyrekcyi Towarzystwa wzaj. 
kredytu w Krakowie. 


Opodatkowanie walorów zagranicznych w Niem- 
czech. Wiadomość o zamiarze rządu niemieckiego 
opodatkowania obcych walorów potwierdza się obe- 
cnie ze strony półurzędowej, zaczem staje się rze- 
czą godną zastanowienia. Wiadomo, że po przygoto- 
waniu w ten sposób opinii publicznej, zwykło w 
państwie niemieckiem następować zaraz wykonanie 
projektu. Należy się zatem spodziewać, że na naj- 
bliższej sesyi sejmu państwa wniesie rząd projekt 
ustawy, dotyczącej opodatkowania zagranieżuych 
walorów. Dzisiaj oczywiście wiedzieć jeszcze nie mo- 


Nr. 219 3 


żna, ozy projektowane opodatkowanie podniesie tyi- 
ko wysokość opłat, jakim już obecnie zagraniczne 
walory w Niemczech podlegają, czyli też inny spo- 
sób opodatkowania będzie zaprowadzeny. Pytanie, 
czy projektowana usiawa będzie głównie przeciw 
Rosyi wymierzona, jest mniejszej wagi, gdyż w ka- 
żdym razie nowy podatek dotknie zarówno papiery 
austro-węgierskie, kursujące na giełdach 
niemieckich. Projekt ten spotyka eig dziś już z opo- 
zycyą prasy niemieckiej niezawisłej. 

Zarazy. Od dnia 10-go do 17-go września b. r. 
sprawdzono w kraju s chorób zaraźliwych zwiersę- 
cych: 

Zarazę pyskową i racicową u bydła: w Miecxy- 
szczowie (pow. brzeżańskij ; w Bołszowcach i Bur- 
sztynie (pow. rohatyński); w Dobrowlanach (paw. 
stauisławowski) i w Korolówce (pow. uumaoki.) 

Zarazę wąglikową. w Stopczatowie i Pererowie 
(pow. kołomyjski.) 

W powyższym okresie czasu, z chorób zaraśliwych 
zwierzęcych wygasły : 

Zaraza pyskowa i racicewa w Zalesin i Łano- 
wcach (pow. borszozowaki); w Czortkowie i Wy- 
gnance (pow. czortkowski) ; w Knihininie i w Uher- 
nikach (pow. stanisławowski.) 

Zaraza wąglikowa: w Jabłonowie i w Łuczy (pow. 
kołomyjski); w Kamieniu (pow. niski), i w Koesla- 
kach (pow. zbarazski.) 


Nosacizna u koni: w Skomorochach (pow. bu- 
czącki.) 


Targ nierogacizny. Wiedeń, dnia $0 września. 
Dostarczono ogółem 8544 sztuk; z Galicyi 4470 
sztuk, z Węgier 3768 sztuk. Usposobienie targu 
było mało ożywione. 

Płacono za towar wyborowy po 381—391 ct., 
wyjątkowo po 40 ot., średni po 37 do 38 ot., lekki 
po 34 do 36 ct., prosiaki po 32 do 39 ot. za ki- 
logram żywej wagi bez podatku konsumcyjnego. 

Targ cieląt I owiec. Wiedeń, dn. 22 września. 
Na dzisiejszy targ owiec dostawiono ogółem 5661 
sztuk. — Płacono za owce na wywóz od 17—21'50 
złr., pośledniejszy gatunek od 6 do 15 złr. za parę 

Na innych targowicach znajdowało się: 2721 
sziuk cieląt, 2921 sztuk świń żywych, 1597 sztuk 
świń zabityel: 402 sztuk owiec „zabitych i 79 sztuk 
iagniąt. 

Płacono za cielęta żywe po 36 do 42 ct., sa 
wyborowe po 44 do 50 ct., za zabite po 40 do 48 
ct., za wieprzaki po 32 do 40 ct., za zabite cięż- 
kie po 44 do 46 ct.; za zabite owce po 25 do 38 
ot. za kilogr. bez podatku konsumcyjnego ; jagnięta 
po 4 do 9 złr. za parę. 


Spostrzeżenia meteorologiczne 


fpodług Obserwatorynm krakowskiego). 
Kraków, dnia 24 września. 


Ciśnienie powietrza 
(Ered. do 0°) 
Termperatnia 
w stopniach Celsinsza 
Kierunek i moe wiatru 
(0 = cisza, 10 burza) 
Wiigotność względna 
(w odsetkach) 
Stan nieba 
Q===vog.; 10 zup. pooh m. 


Uwagi: Od czasu do czasu obfity dessos, 


Telegramy „Nowej Reformy* 
( Biwółni) 


Wiedeń, 24 września. W tutejszych dobrze in- 
formowanych kołach mało przywiązują wiary do 
brania inicyatywy w sprawie bułgarskiej ze stro- 
ny Porty. Wyjazd tureckiego ambasadora z Pe- 
tersburga Szakira-paszy, na kiłkutygudniowy ur- 
lop, jest także potwierdzeniem tego zapatrywa- 
nia się. 

Kopenhaga. 24 września. Pomimo urzędowego 
zaprzeczenia doniesieniom o zamiarze stałej (per- 
manente) fortyfikacyi duńskiej stolicy, stoi spra- 
wa fortyfikacyi istotnie na porządku dziennym, a 
dzienniki półurzędowe w pierwszym rzędzie zaj- 
mują się nią bez przerwy. Mająca z rządem bli- 
skie stosunki gazeta Nationaltidende oświadcza 
znowu, że ufortyfikowanie Kopenhagi przyjdzie do 
skutku pod każdym warunkiem, newet w razie, 
gdyby parlament miał być temu przeciwnyiu. — 
Liczba fortów dla obrony stolicy ud strony lądu 
i morza wynosić ma 20. Forty będą budowane 
w większej części jako objekty forteczne pierw- 
szej klasy. Do tego doliczyć należy daleko roz- 
prowadzony system inundacyjny i enceinte w mi- 
lowym obwodzie. Rząd w drodze prywatnych 
składek wybudował już kilka fortów pancernych 
i buduje dalsze, chociaż parlament znaczną wię- 
kszością sprzeciwił się temu. Na wyspie Seeland 
odbywają się wielkie jesienne ćwiczenia woj- 
skowe. 

Madryt, 24 września. Królową Krystynę przyj- 
mowała ludność w prowincyach baskijskich, da- 
wniej na wskróś karlistycznych, z najwyższym 
zapałem. W ogóle podróż królowej stwierdziła 
utrwalenie się obecnego królestwa. 

Konstantynopol, 24 września. Doniesienie o 
wysłaniu nowej noty tureckiej du mocarstw i w 
ogóle o krokach, jakie Turcya rzekomo zamierza 
przedsięwziąć w sprawie bułgarskiej, należy na 
razie przynajmniej przyjmować z ostrożnością. — 
Porta nie chce przedewszystkiem zbytnio anga- 
żować się a najmniej występować czynnie. Jeżeli 
jednak Porta wysłała notę do gabinetu peters- 
burskiego, to do takowej nie można żadną miarą 
przywiązywać wagi. Doniosłość bowiem nowego 
kroku Porty jest jedynie konweneyonalnej i for- 
malnej natury i w nieczem krok ten nie przesą- 
dza naturalnemu biegowi i rozwojowi rzeczy. 

Konstantynopol, 24 września. Porta chce dać 
bankowi otomańskiemu w zastaw przekazy na po- 
datki w celu zniewolenia wymienionego banku 
do podjęcia zastanowionych wypłat. 


(Z biura korespondencyjnego.) 

Wiedeń, 24 września. List odręczny cesarza do 
hr. Taaffego, zwołuje Radę państwa na dzień 11 
pażdziernika. 

Wiedeń, 24 września. Prezydyum Izby posel- 
skiej ogłasza już porządek dzienny pierwszegu 


. 
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| 
posiedzenia Izby z dnia 11 października, obej- 
mujący jeden tylko przedmiot, a mianowicie dru- | 
gie czytanie przedłożenia rządowego, obejmujące- ` 
go zmianę ustawy o pocztowych kasach oszczę- 
dności odnośnie do ruchu ezekowego i wyrów naw- 
czego (clearing). 

Koloszwar, 34 września. Cesarz przyjmował 
wczoraj przed południem szambelanów, tajnych 
radeów i deputacye. Odpowiadając na przemówie- 
nie, biskupa Leonharta, w imieniu duchowień- 
stwa rzyrmosko-katolickiego, rzekł cesarz, iż nie 
wątpi, że duchowieństwo rzymsko-katolickie w 
pierwszej linii będzie gotowe pracować nad po- 
dniesieniem „moralmości i braterskiej zgody. Przy 
tem życzy sobie szczerze, aby między wyznawca- 
mi rzymsko-katoliekiego kościoła a współobywa- 
telami, należącymi do innych wyznań, nie dopu- 
Szczano innej różnicy oprócz wiary. 

Naj przemówienie arcybiskupa grecko-katolic- 
kiego odrzekł cesarz, iż się spodziewa, że du- 
chowni tego obrządku okażą swoją wierność ka- 
żdegojczasu także faktycznie w ten sposób, iż 
przejęci świętem pojednawczem powołaniem, tyl- 
ko takie uczucia będą w ludności rozniecać i 
wzmacniać, jakie odpowiadają interesom religii, 
tronu i ojczyzny. 

Na przemówienie metropolity Romana, odrzekł 
cesarz, że kościół grecko - oryentalny rumuński, 
może zawsze liczyć na jego skuteczną opiekę: ale 
eusarz życzy sobie, aby każde wyznanie bez ró- 
¿niey narodowości, odpychając od siebie wszelką 
ugitacyę, czuło się zgodnem z innemi w pełnie- 
niu obowiązków patryotycznych. Dla tego spo- 
dziewa się, że duchowieństwo użyje swego wpły- 
wu ku pielęgnowaniu enót prawdziwie patryoty- 
cznych i dawać będzie cesarzowi sposobność do 
zalowołenia i do zasługiwania sobie zawsze na 
łuskę chętnie okazy waną. 

Odpowiadając na przemówienie deputacyi wy- 
zuania ewangielickiego rzekł cesarz: Mniema on, 
że może być przekonany, iż skoro tutejszy ewan- 
gielicki okręg kościelny jest pod opieką ustaw 
kraju, z którym Siedmiogród jest połączony, i 
skoro cieszy się niezakłóconem używaniem tak 
rozległych praw i swobód, a członkowie tego 
wyznania świadomi są swych obowiązków patryo- 
tycznych względem tegoż kraju — przeto cesarz 
życzy sobie, by cała ludność, nie doznając prze- 
szkody w używaniu i pielęgnowaniu swego języ- 
ka, była przejęta uczuciami przynależności do te- 
go kraju i aby łączyła się z nim z zupełną zgo- 
dą, która w dniach spokojnej pracy jest do po- 
pierania ich dobrobytu tak samo potrzebną, jak 
w chwilach groźnych dostarcza opieki każdemu 
z vsvbna nawet najsilniejszemu. 

Po południu zwiedził cesarz dom, w którym 
się urodził król Maciej, wyraził swe nbolewanie 
nad tem, że gmach, w którym przyszedł na świat 
król tak wielki, jest obecnie kasarnią. 


ki, a następnie przed- 

Uesarz zapiosił pre- 
ży dworskiej — zaba- 
ca pierwszego uktu. 
8 odjazdu iudność po- 
10mi okrzykami. 


tax 
saw 


. po czu projektowana za- 
awa | nie będzie odwołaną. 
Berlir, 24 września. Jubileusz czynności mini- 


steryaspdj ks. Bismarka obchodzono w szezupłem 
gronie tamilijnem. Cesarz Wilhelm przesłał pi- 
siuo z powinszowaniem i dołączył podarunek ; li- 
ezne również nadeszły listy i telegramy z powin- 
"szowaniem od innych osób. 

Friedrichsruhe, 24 września. Książę Wilhelm 
z żoną i książę Henryk przybyli tu wczoraj po 
południu. Na dworcu powitała ich rodzina księ- 
cia Bismarka. Księżna Wilheimowa udała się w 
dalszą drogę do Postdamu, a książęta udałi się 
do zamku Bismarka i wieczorem mieli odjechać 
do Berlina przez Kiel. 

Londyn, 24 września. O'Brien przybył wczo- 
raj do Mitehelstown; w południe pod eskortą 
polieyi odprowadzony został do sądu, w otocze- 
niu swoich przyjaciół politycznych, w których 
liczbie znajdowali się Dillon i Pickersgill. 

Michelstown, 24 września. W procesie Obriena 
obrońca Harrington zarzucił prokuratorowi kłam- 
stwo; prezes sądu zagroził mu, iż go każe z sali 
wyprowadzić; skutkiem tego obrońca usunął się 
bezzwłocznie od obrony. 

Bukareszt, 24 września. Arcyksiążę Albrecht 
przybył do Sinaja. Król rumuński wyjechał na 
jego spotkanie do Predeal, a królowa przywitała 
go w Sinaia. Oboje królestwo z gościem udali się 
do zamku królewskiego w Pelesz, gdzie była u- 
stawioną kompania honorowa, a kapela wojskowa 
zagrała hymn austryacki, 

Bukareszt, 24 września. Etoile Koumaine na- 
zywa zmyśleniem wiadomość, podaqą przez pe- 
wien dziennik opozycyjny, jakoby między królom 
rumuńskim a ks. Koburskim miała się odbywać 
częsta wymiana listów i jakoby ka. Koburski 
przysłać miał swego adjutanta z listem do zamku 
Sinaia. 


płacą Jżądają 
Kraków, dnia 23/0. 
(Bez bieżącego kuponu.) 
Ruble papierowe rosyjskie za 100 rubli 
Marki niemieckie za 100 mar. 
20-w frankówka złota 
6% Pożyczka krajowa galio. 
$'a% Pożyczka krajowa galic. „ „ 


` za złr. 100 
100 


5% Ubligacye indemn. gal. za złr. 100 k. m.|! 50 
4'14% Listy zastaw. Banku kraj. za złr. 100 — 
5% Ubligi komunalne AS Emis. =, 
4% Listy zastawne Tow. kred. ziem. ; — 
4% > a n „ LI Ser. 3 75 
4'/ą % n | n n A s a 25 
5O m " „ p 75 
6% n LJ Banku hip. O BO M m 
5% a» n ” „ Zprem. 10 % - 

5% á , ń n n żwr.za 40 lat 30 
Bem , » Król. Pol. za rubli 100 = 
ką  „ likwidac. „ , „MTL - 

Lwów, dnia 22/9. 
(Bez bieżącego kuponu.) 

Akcye Banku hip. gai. (dywid.) na zir. 200 mm 
5% Listy zast. low. kred. ziem. za zir. 100 75 
t'la% LJ n n n n ” m 100 jo 
ta n n n n n n n 100 3 75 
414% Listy zast. Banka kraj. „ „ 100 j — 
5% Lisiy zast. Banku hupot. gal. „ „ 100 25 
5% Ob tgacye indemn. galic. za zł. 100 m. k. 25 
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Kursa telegraficzne. 


Na giełdzie wieocdonszkiej : 


dnia 23 września 1887. 49 
OLE 
Zjednoczony dług w papierach | 81| 25 
Zjednoczony dług w srebrze . . .| 82, 55 
Austryacka renta złota . . . . 112 | 55 
50/, anstryacka renta (marcowa) . 96 | 15 
Akcye banku austro-węgierskieo 38832 | — 
Akcys kredytowe ner. 182 | 90 
Londyn «ale. 125 | 80 
Siebsau w e A . oókęcka . 1.0 2 je= 
20-to frankówki za sztukę . . . .| 99441, 
Dukaty austryackie " demu. JB 2696 
Banknoty banku niemiec. za 100 m, 61| 50 


mL w ni mn zin mad | UAT RÓ WOZY NOOO TEA CA 
Odpowiedzialny Redaktor : 
FÈLIS SEDIN Nr 


U ALEI CTEZTYY wti, 


Wydawca: ‘+ 

Rubryka „Nadesłane“ nie pochodzi od Redak- 
cyi, która też żadnej o:powiedzialności za nią 
nie przyjniuja 


17 "raze" cyrmyy wę” z R za = 


NADESŁANE 


Wystawa maszyn rolniczych 
Claytona & Shuttlewortha 


w wlasnych magazynach 
Kleparz, ulica Krzywa i Krótka Nr. I, (między 
rynkiem kleparskim a ulicą Długą) 
otwarta codziennie od 8 do 12 i od 
2 do 6 wyjąwszy świąt. 


1487 S. Mikucki. 
MATEA SAE T S, DRENE * 


NADESŁANE 


Najsiósowniejsze upominki z wy- 
stawy w pawilonie L. Czyńskiego 
(ua placu wystawy). 1567 


E mes o m 
NADESŁANE. 


5 i na zatwacdzenie, hemoroidy, 
Cierpiącym wzdęcie, największą pomoce 
przynoszą Lippinanna Karlsbadzkie proszki mu 


sujące. Do nabycia we wszystkich aptekach. 
(1550) 


49 R TĘ TW 2 TT C O „APW TTE PCT", 


NADESŁANE. 


Przy zbliżających się świętach Bożego Narodzenia, 
zwracamy już teraz uwagę sz, Czytelników, którzy 
zemyślają sprawić swvim krewnym, przyjaciołom lub 
znajomym podarek na zakład artystyczny, kilkakro- 
tnie odznaczony, znany i renomowany Siegfrieda Bo- 
daschera w Wiedniu II. (Pfargaase nr. 6.) 

Za madesłaniem fotografii, wykonuje się portret 
naturalnej wielkości. Bliższe szczegóły podajemy w 
dzisiejszym inseracie. 

By uniknąć zwłoki w dostawie i wykonaniu por- 
tretów, upraszamy o wczesne nadsyłanie zamówień 


Wraz z fotografiami. 


a 
NADESŁANE 


W ciężkiem nieszczęściu, jakiem mnie Bóg dot- 
knął, doznałem tyle współczucia, tyle ciepła serde- 
cznego, tyle miłości bliźniego, że z przepełnionego 
wdzięcznością"serca, najgorętsze składain podziękowa- 
nie wszystkim, co Żonę moją ś. p. Maryę Włodzi- 
mirę ze Śmiglewskich troskliweścią w cstatnich 
dniach życia otaczali, a w oddaniu jej ostatniej u- 
sługi w Krośnie dnia 18 b. m. tak żywy udział 
przyjęli. Przewielebnemu Duchowieństwu składam 
wyrazy wdzięczności, mianowicie ks. Kanonikom 
Wodzińskiemu i Janickiemu i Zakonom 00. Fran- 
ciszkanów i 00. Kapucynów, naiserdeczniejsze po- 
iziękowanie. P, T. lnteligencyi i Obywatelem 
Krosna, Cechom tamtejszym, które gremialnie to- 
warzyszyły pogrzebowi przez życzliwą pamięć dla 
ś. p. Zony mojej. Niech Bóg błogosławi Włościa- 
nom, co przybyli z okolicy Krosna, by oddać chrze- 
Ściańską usługę tej, co im zawsze była życzliwą. 
Im tkliwszą wdzięczność, tem nieudolniejsze słowa, 
któreby je wyrazić chciały; więc gdy niemogę jej 
wypowiedzieć, zwracam się całem sercem do Boga, 
by Wam Przewielebni, Łaskawi i Zacni spełniły się 
słowa, któremi Wam dziękuję: „Bóg zapłać”. 

(1688) Edward Medweczky. 

prof. Wyższej szkoły realnej w Krakowie. 


—— zg" 


| Kurs w wsi. 


NOWA REFORMA. 


NADESŁANE. 


Zwracamy uwagę na odbyć się mające w dniu 
ijntrzejszym, w sali hotelu Saskiego, przedstawie- 
|uie słynnego profesora magii Bosko. 


| NADESŁANE. 
| 
| 


Pociągi na kolei Północnej. 
Z dniem 1go października b. r. zaprowadzony 


zostaje na liniach kolei Północnej cesarza Ferdy- | 


nanda, kolei Kromieryżskiej i kolei Ostrawsko- 
Friedlandskiej, obowiązujący podotąd rozkład ja- 
zdy pociągów, ze zmianą częściową pociągów na 
liniach Wiedeń- Gänserndorf- Marchegg i Trzebi- 
nia, Szczakowa, Granica, oraz ze zniesieniem po- 
ciągów bursujących w porze letniej. 


Odjazd z Krakowa: 


Pociąg osobowy Nr. I6, o godz. 5 m. 37 z rana 
do Wiednia, z połączeniem do Marchegg, Press- 
burg, Berna (Brilnu), Zborowie, Bistritz a/H, 
Ołomuńca, B. Trubau. Pragi, Teplitz, Karlsbad. 
Sternberg, Zóptau, Genlich, Opawy (Troppau), 
Jiigerndort, Friedland, Koszyc (Kaschau), Wro- 
cławia, Bielsk-Biały, Gieiwitz, Mysłowic. 

Pociąg kuryerski Nr. 2, o godz. 6 m. 55 z rana 
do Wiednia, z połączeniem do Marchegg. Budy- 
Pesztu, Kromieryża (Kremsier), H. Mischau, Ber- 
na (Briinn), Ołomuńca, B Triibau, Pragi, Teplitz, 
Karlsbad, Sternberg, Zóptau, Grulich, Opawy 
(Troppau), Jagerndbrf, Friedland, Koszyc (Ka- 
schau, Wrocławia, Bielska-Biały, Gleiwitz. 

Pociąg osobowy Nr. 32, o godz. 9 m. 20 przed 
południem do Wiednia, z połączeniem do Mar- 
chegg, Budy-Pesztu, Neusiedl D., Berna (Brünn). 
Ołomuńca, B. Triibau, Friedland, Ruttek, Wro- 
cławia , Bielska-Biały, Mysłowice, Warszawy, St. 
Petersburga. 

Pociąg osobowy Nr. 18, o godz. 3 po południu 
do Wiednia, z połączeniem do Zellindorf, Oło- 
muńca, B. Tribau, Pragi, Teplitz, Karlsbad, Opa- 
wy (Troppau), Cieszyna, Bielska-Biały, Gleiwitz, 
Szczakowy. 

Pociąg osobowy Nr. 38, o godz. 6 m. 30 wie- 
czór do Oświęcima, z połączeniem do Warszawy, 
St. Peterburga, Moskwy. 

Pociąg kuryerski Nr. 4, o godz. 9 m. 37 w 
nocy do Wiednia, z połączeniem do Marchegg, 
Tepla-Trensin (Ciepla-Trenczyn), Teplitz , Budy- 
Pesztu, Berna (Brünn), Ołomuńca, Sternberg, 
Zóptan, Grulich, Opawy (Troppau) , Jagerndort. 


Przyjazd do Krakowa: 


Pociąg osobowy Nr. 37, o godz. 7 m. 5 z rana 
z Oświęcima. 

Pociąg kuryerski Nr. 3, o godz. 7 m. 25 z rana 
z Wiednia. z połączeniem z Marchegg, Ciepla- 
Trenczyn, Teplitz, Buda-Peszt, Zellendorf, Berno 
(Briiun), Grulich, Sternberg, Karlsbad, Prag, B. 
Trubau. Ołomuniec, Opawa (Troppau), Warszawa, 
St. Petersburg, Moskwa. 

Pociąg osobowy Nr. IZ, o godz. 9 m. 46 przed 
południem z Wiednia, z połączeniem z Marchegg, 
Ciepła - Trenczyn, Teplitz, Buda- Peszt Berno 
(Brünn), Grulich, Sternberg, Karlsbad, Prag, B. 
Tribau, Ołomuniec, Opawa (Troppau), Bielsk- 
Biała, Warszawa, St. Petersburg, Moskwa. 

Pociąg osobowy Nr. 3i, o godz. 5 po południu 
z Leidenburg, z połączeniem z Neusiedl D., Ber- 
no (Brünn), Sternberg. Karlsbad, Teplitz, Prag, 
B. Triibau, Ołomuniec, Jagerndorf, Opawa (Trop- 
pau), Friedland, Butte Wrocław, Bielsk - Biała, 
Mysłowice, Warszawa. 

Pociąg kuryerski Nr. |, o godz. 8 m. 48 wie- 
czór z Wiednia, z połączeniem z Marchegg, Budy- 
Pesztu, Kromieryża (Kremsier), Holleschau, Berna 
(Briirn). Grulich, Zeptau, Sternberg, Karlsbad, 
Teplitz, Pragi, B. Tribau, Ołomuńca, Jigerndorf, 
Opawy (Troppau), Friedland, Koszyc (Kaschau), 
Wrocławia, Bielska-Biały, Gleiwitz, Szczakowy. 

Pociąg osobowy Nr. 15, o godz. 9 m. 50 w 
nocy z Wiednia, z połączeniem z Marchegg, 
Proe arg, Berno (Brúnn), Grulich, Zaptau, Stern- 
berg, B. Trubau, Ołomuniec, Jagerndorf, Opawa 
(Troppau). Friedland, Koszyce (Kaschau) , Wro- 
claw, Bielsk-Biała, Gleiwitz, Szczakowa. 

Czas ruchu pociągów osobowych dla między 
stacyj i przystanków, jakoteż czas połączeń po- 
ciągów, uwidoczniony jest na już opublikowanym 
rozkładzie jazdy kolei Północnej cesarza Ferdy- 
nanda, kolei Kromieryżskiej i kolei Ostrawsko- 


Friedlandskiej. (1683) 
— że s w cu TREET -~~ 
NADESŁANE. 
Porębski i Zimler 
w Krakowie 


(dawniej Józef Riedel) Rynek. 
Magazyn towarów damskich, aparata kościelne itp, 
Spis towarów na żądanie rozsyłają opłacony. 


1526 3-52 


płacą Jżądają 


Warszawa, dnia 22/9. 


Obligacye Indemnizacyjne. 


płacą [żądają 


NADESŁANE. 
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Kraków 25 Września, 1887. 
ROZKŁAD JAZDY 


Do Inżynieryi technicznej G. Rittera wynalazcy pociągów osobowych według zegaru kra- 


„Exsięcatora* w Warszawie, Królewska 39. 

Prezydent m. Warszawy gen.-lejt. Starynkie- 
wicz z 80 paźd. 1885 r. za Nr. 17947 zaświad- 
cza: iż osuszona z wilgoci za pomocą „Exsicecato- 
ra“ część ściany w drukarni magistratu zapra- 
wiona wapnem, jest zupełnie sucha, granicząca 
zaś w około tej części tejże ściany za starą Ce- 
mentową zaprawą nieosuszona „Exsiccatorem* — 
wilgotna. 

Uwaga. Zaproszone przezemnie w d. 7 maja 
b. r. grono kompetentnyeh osób, złożone z pp. 
dra A. M. Weinberga, — Inż. T. Marynowskie- 
go, — budowniczych : W. Grabowskiego, J. Huss; 
majstra murarskiego J. Mozalewskiego; — oby- 
wateli: L. Jasińskiego i B. Korpaczewskiego, po 
ścisłem zbadaniu na miejscu w oddzielnych swych 
rękopismach stwierdzili tożsamość wyżej wymie- 
nionego świadectwa, 

W 1864 r. używałam płynu pańskiego, wyna- 
łazku zw. „Exsiccatorem* dla konserwacyi wszel- 
kich części drzewnych domów moich i dla wła- 
snego przekonania się o skuteczności tego środka, 
część belek nie nasycałem „Exsiccatorem* — 
rezultat okazał się taki, iż nasycone części drze- 
wa są Obecnie zupełnie zdrowe, nie nasycone zaś 
zgniłe i przez grzybek zniszczone. 

Warszawa, d. 4 lutego 1887 r. 

Serafin Wołoszyński (m. p.) Firma Makay, 
w domu hr. Krasińskiego. 

Uwaga. Liczne podobnej treści opinie od naj- 
poważniejszych osób w krajn i zagranicą, — po- 
siadam rd r. 1879, kiedy „Exsiecator* być za- 
stosowywany praktycznie bez jego obecnej na- 
zwy. 

Telegramy i listy: Ritter, Warszawa. 


Waselinę i wszelkie 


Dla dogodności Szanownych 


se 


tunku płótna i szirtiegu; także wielki skład 


= Cen 


gatunku za "ją tuzina złr. 1°20 do 1:50 


1a tuzina 
1-20, 1:40, 1:70 do 4 złr. 
Ya tuzina prawdz. 
chustek do nosa złr. 2, 2:50, 8 do 6 


z najmodniejsz. brze 
rach ot. 60, zł. I, 1.20 de 8. 


= 


3a 


14 i 16. 


— 


zł. 21, 23, 25, 28, 30, 37, 42 i 60. 


— 


gatunku od zł. 22 do 60. 


m M 


rade? bez szwu od złr. 15 do 21. 
25 do 50 ct. za metr. 


jak najtaniej, od 1:50, 2, 4 złr. 


` Koszule damskie. 
„i Z szyfonu złr. 1:10, z haftem wzorów żłr. 1-86 


2:50 do 3:20. 


pia na ramieniu, z 


1259 | 


do nosa i szirtingu w każdej jakości, po nadzwyczajnie niskie 


1/, tuzina angiels. batyst. chustek do NOBA| y 
mi w różnych kolo- H 


sztuka (37 lok. albo 23! m.) dobrego 
piótna lnianego złr. 6:50, 750, 8, 10 i 12. 
sztuka (37 žok. albo 231), m.) */, i */, szlą-|Zwykłe od złr. 1:60 do 2, z dobrego szy- 


skiego płótna złr. 10, 11:50, 12, 1250, 13, 
sztnka (63 ł. albo 39 m.) %, holend. weby 


i $ Serwety różnej wielkości od */, do VJ, i tej, 


A Garnitury Inlane do nakrycia stetu na 6 do 24 
osób, wybór ogromny od złr. 3'50, 5, 7, do 50. 


PA 7, dobrego holenderskiege albo rumburskiego 
płótna z listwą na pena lub do zapina- 
R. 


kowskiego, ważny od l czerwca 1887. 


Odchodzą z Krakowa: 


De Lwowa: osobowy godz. 10 m. 46 rano — 
pospieszny godz. 9 m. 26 wieczór — mięszany g. 
10 m. 57 wieczór — kuryerski godz. 7 59 rano — 
lokalny do Rrzeszowa godz. 6 m. 13 rano. 

Do Wieliczki: mięszany g. 11 m. 15 rano. 

Do Wiednia: osobowy godz. 5 m. 37 rano — 
(także przez Szczakowę do Mysłowio, przez Oświę- 
cim do Prus) kuryerski godz. 6 m. 55 rano (przez 
Oświęcim do Wrocławia) osobowy godz. 9 m. 30 
rano (także do Warszawy) osobowy godz. 3 m. 
po południu (także do Szczakowy i Prus) kuryer- 
ski g. 9 m. 37 wieczór. 


Przychodzą do Krakowa: 


Że Lwowa: Mięszńny godz. 5 m. 07 rano — 
pospieszny godz. 6 m. 48 rano — osobowy godz. 
2 m. 38 popoł. — kuryerski godz. 9 m. 38 wie- 
czór — lokalny z Rzeszowa godz. 8 m. 20 wiecz. 

Z Wieliczki: mięszany godz. 7 minut 36 wie- 
ezorem. 

Z Wiednia: kuryerski godz. 7 m 25 rano i g. 
8 m. 48 wiecz — osobowy godz. $ m. 46 rana 
i godz. 9 m. 50 wieczór. 

Z Prus: o godz. 5 popoł. osobowy i o godz. 
ae 48 wieczór — kuryerski godz. 9 m. 50 wie- 
CZÓT. 

Z Warszawy: osobowy godz. 9 m. 46 rano i 
godz. 5 popoł. — kuryerski godz. 7 m. 25 rano. 


— CZEZ>-— 


eie MASZYNOWE, SMArOWIUŁA NA WOZY, 


Tłuszcze Mineralne 


poleca 
Pierwsza galicyjsku 


Fabryka olejów smarowych 
W Gry Dowie. 


Zarządów dóbr i fabryk wykonu- 


jemy zamówienia w dowolnych ilościach, począwszy od 25 kilogr. 
Cenniki i próbki na żądanie. 


||| LME WAGF 1 PADRE A | 
C. K. UPRZYWILEJOWANA FABRYKA BIELIZNY 3 
IM. Beyera i Spółki 


aF Sukiennice Nro 13—14 w Krakowie Tu 
naprzeciw kościoła N. P. Maryi, 


| poleca swój wielki skład bielizny dla Panów, Dam i dzieci, zrobionej z najlepszego ga- 


1271 9 12 


płótna, bielizny stołowej, ręczników, chustek 
senach. 


mik == 


Kołnierzyki męskie i damskie w doskonałym | Koszule w lepszym gatunkn z haftem ręcznym 
ù 5. 


złr. 3, 375, 4, 4-25 do 


| Mankiety męskie i dam. za 6 par złr. 1-80 do 2 | Koszule w najlepszym gatunku i różnych ro- 
ianych ohustek do nosa et. 80,|dzajach złr. 380, 5 1 6. 


Majtki damskie. 


francuskich katyiowych Zwykłe 90 ct., ozdobniejsze złr. 1-20, z ba- 


ftowan. szłarkami złr. 1-80, 210, 250 i 3. 
barchantu gładkie złr. 1:60 i 1°75. 
aftowane ozdobne albo okładane piką złr. 
2:50 i 275. 

Spodnice damekie. 


fonu złr. 2750 do 3-50. 
Z haftowan. wstawkami złr. 3:50, 3:75, 4 i 5. 
Spodnloć z trenami z wstawkami lub bez 
wstawek złr. 4:50, 5, 6, 7:50 i 9. 


sztuka (63 ł. albo 42 m.) */, i 5/, prawdzi-|Spodnice z barchanu, gładkie, złr. 2 i 2-50. 
wego i Ei w najlepszym Haftow. ozdobne okładane piką złr. 350 i 3:85 


Kaftaniki. 


tuzin ręczników lnianych od złr. 4 do 12 złr. Ra Glo l złr, 15 
Szuka oh, lnianego płótna na 6 przescie- jezy toniiwsgzg N BZ WK 


z wstawkami haftow. od złr. 325 do 3'50, 
z barchanu gładkie złr. 1-20, 1°75 i LYU. 


m, Szyfon na bieliznę męską i damską od centów! Haft, ozdob. lub okładane piką złr. 290 i 3:20. 


Koszule męzkle. 

Z najlepszego angielskiego szyfonu z gorsem 
gładkim albo z listowkami zir. 1:50, 2, 
2-50, 275 i 3. 

Z dobrege płótna rumburskiego albo bolan”. 
złr. 2-80, 3:60 i 4. 

Kalessny męzkle. 

Z angielskiej piki, wszelkiej wielkosci od 
złr. 1-25 do 1:40. 

Z dobrego cienkiego płótna od 1:60 do 250. 


Wielki wybór pohczech damskiob białych i kolorowych, jakoteż mezklch skarpetek w ré- 


albo wynłacamy za to całkowitą należytość. 


żnych gatunkach i kolorach. ú 
Za wszelki u uas zakupiony towar ręczy ih co się nie podoba, odbieramy, Zamieniawy 
‘o 


dobrowolne przez nas przyjęte zobowiązania 


daje każdemu kupującemu pewność, że nasza nsłngn jest skorą i rzetelna, i że naszeceny 


1536 29 9 


są boa konkurencyi. 


Z wysokim szacunkiem 


Filia: M. REYERA i Spółki. 


Skład fabryczny tewarów płóciennych, zapae getuwej bielizny | wypraw ślubnych 
w KRAKOWIE, Sukiennice Nr. 13—14, naprzeciw kośsioła N. P. Maryi. 


m6 S} w zapasie całe wyprawy ślubne, a kosztorysy tychże udziela się bezpłatnie. "qgmg 


Obiigacye plerwszeństwa kolel. 


(Bez bieżącego kuponu.) 5% Obl. ind, ab 10% ese. Galicyi za 100 m.k. [104 —|104 50]5% Albrechta na 300 złr. za 100] 98 80| 99 30 
5% Listy zastawne z r. 1869 za rubli 100]101 35f1o1 555% „ „ „10% „ Buków. „10 „ „f104 -J105 |5% Ferdynanda półnow. na 300 „ „ 100] == —-| — — 
4% Listy likwidacyjne n 100[5— —]|:92 605% „ „n » 7% „ Siedm. „ 100 „ „fl04 25104 754% Kar. L. Em.z1881 na 300 „ „ 100] 10 4ofl0l — 
5% Listy zast. Warszawy I Em., „ 100] — -|*gg m5% „o „n n 7%, Węgier. „ 100 „ „|'0% 50] 5 --|5% Koszycko-Bogum. „ 200 „ „ 1001 2 --|lń2 20 
Dr od a 5 nnn 100] -- -| 99 50 4% ILw.-Uzer. z 1884 300 z. ab. 10% „ 100] 3 50] 32 — 
5% „ a n Il „wn „ 100] 99 —| 99 25 4% Lwow.-Czern. z 1884 na 300 zir. „ 100] 0 75] 91 25 
5% non n IV pa n 100] 99 --] yy 9 Różne Inne pożyczki. 4% Rudolfa w złocie . „200 „ » t 124 -- 
k 5 s0 zal% Siedmiogrodzkie „00 8 80] 9 
kl 5% Losy Donau-Regulir 71870 za sztukę L[120 |I20 203% Lome. Gido.) na BOÔ fr. za sabuke 1 | 140 5ofiśl 
Wiedeń, dnia 23/9. 5% Pożyczka  , z1878 „ „ 14105 5K|106 AOS a Przem.-Łup. I. Em. na 200 złr. za 100] 99 50f100 
Obligi długu państwa 8% Serbska poż. pr. po 100 fran.» „ 1]305|30 8054 Nordosty . . . „ 300 „ „ 100] 98 60] 99 
bez bieżącego kuponu. 0% Losy tnreckie pr. 400 „ „ „ 1]17-] 7 000% Moraw.-Śzląsk. C.-A. „ 300 „ „ 100] — —] — 
iż) Renta austr pri ab 16% za złr. 100 a 30 = 5 
S nh n»n  srebma „  „ „ 100] 82 60 B , 
4% n n złota . . . „ > 1001112 5512 7 WAL a aay 
B% | n  „ papier. nowa „ „ 100] 98 15096 R5J4:/,% Bank krajowy galicyjski za złr. 100 f 95 Bof 98 5ojtulap. losy Bazylika . na B złr. w.a. f „8 80] 9 
4% Losy z r. 1854 na 250 złr. ab 20% za 100 |130 T5|131 25]6% 7 „ obl. komun., „ 100|:00 w] 0  |Kred. dla handlu i przem. na 1004r. w. a. f 178 50179 
5% „ . „1860 „ 500 , n n 100|136 30|136 20]5% Banku hip. zal. z 10% pr. „, „ 100ņ{103 30fi04 - |Klry . . . . . . . n 40n m.k.| 47 50] 48 
5% n» „1860 „ 100 „ „ 100]138 50]1:9 2585, „n  „ , 40-letnie . „ 100] 99 8 Hina 30]4% Tow.żegi. Dun. ab 10% „ 100 „ w.a.]II6 —-|l17 -- 
n „1864 bez % całe „  „ 100]168 - |168 50f41,% Boden-Credit allgem öst. „ „ 100]101 30] 1 8OjKrakowskie . . . . . „ 20 „ Waf 9 75] 20 25 
n „1864 bz a'pół „ „ 100]168 —|168 508% Boden-Credit allg. öst. z pr. „, „ 100]102 23]i02 77 |Ofner (miasta Budy „ 40 „ waf 48 50] 49 50 
4% Galic. Tow. kredyt. ziensk. „ „ 100] 97 --| 9 Czerwonego Krzyża austr. n i „ W.8. s ie n 3 
: lak% » s a - „ n 100] 99 —| 69 7- " „  węgier. pn n W.A. 
POR Ez węjiecik'ej: 5% Gal, Tow. kred. ziem. stara „ 100 [101 - fio' 50jkudolfa =... „Jw owsa. a 5OJRZIU 
4% Renta złota na 1000 zīr. za złr. 100|100 40]100 60|5% Banku austro-węgierskiego „ „ 100| — Stanisławowskie . . a 20„ w.a.f 88 -.| = 
% „ papierowa . , . „ „ 100] 87 2f 87 ścjąsjją, , p : „ „ 160|Ł02 25|102 75|4*/,% Tryesteńskie . „ 10 „ mikis? „Al = 
5% Obl. w.Ustb. z 1376 wzł, ab 10 % ese. 100 fil4 508115 "W JE = - „ 100] £9 6ofi00 % È „ 50, w.a.] 69 75] 70 10 
Pożyczka prem. węg. po 100 złr. „ 100]122 50/122 T5J49, Banku hip. węg. z pramią „ „381001104 50f105 
- Rak a n „ 100|122 BOJ122 7 
4% Losy Cisańskie (Theisa-kUeg.)j,  „ 100]123 40]123 


Bankverein Wiener . „ 100 

£ Kredyt. dla handlu i przem „ 160 

18:—|Kreditbank węg. allgem. „ 200 

25ogjLaenderbauk . . . - „ 200 

38-60 AR Ana =.. s in G00 
_-—|Uoionbank . . . . . „A 

"| 21-—|Galie. Bank hipoteczny. „ 200 

Akcye kelejowe. 

* —|JAJf6ld-Fiuma na 200 
136,.]Ferdynanda Północn 1050 
— —qjFranciszka Józefa „ 200 
10:50fKarola Ludwika n 210 
18-50]Lwowsko-Czerniow-Jassy „ 200 
——Blżbiety. . . . . . „ 200 

Koszycko-Bogumińskie , „ 200 
960fRadolfa . . . . . . „ 200 
9:94fSiedmiogrodzkie n 200 
25 fr [Staatseisenbahn » 200 
5 fr.|Lornbardy (Südbahu) „ 200 
16 Z5]Żegluga na Dunaju „ 500 

Waluty. 

Dukaty pełne ważne za sztukę 

- 1 20-to Frankówki . . . . . , 
20-to Markówki . Hs „ao Ko 
Pół-Imperyały ros. pełne ważne „ 
Funty szterliagi . "  NAJB 
Banknoty włoskie . . . a - H 
Ruble papierowe . . . aa 100 ostuak [1 


Kraków, 25 Września 1887. 


Największa wypożyczalnia nut muzycz- 
nych, księgarnia, skład nut muzycznych, 
oraz ekspedycya pism peryodycznych, 


S$. A. Krzyżanowskiego 


w Krakowie 
poleca swoją znacznie powiększoną i w najno- 
wsze utwory zaopatrzoną 


Największą 


wypożyczalnię nut muzycznych 


na fortepian i inne instrumenta i do śpiewu pod 
przystępnem] warunkami. 
Warunki abonamentu rozsyła się na żądanie 
gratis i franko. 


NOWA REFORMA. 


Nr. 219. 


J. KORA L 


w Krakowie, w Rynku głównym pod L. 13, 


poleca swój 


MAGAZYN BŁAWATNYCH i WEŁNIANYCH TOWARÓW, 4 
eraz 

płócien, bielizny siołowej, szyrtyngów, dywanów, materyałów je- 

dwabnych czarnych i kolorowych, aksamitów lyońskiecl, 
obić na niebie, pończóÓch saskich, 

i innych tego rodzaju towarów, pochodzących z najsłynniejszych fabryk zagranicznych 
I krajowych. 

Długoletnia reputacya tegoż handlu powszechne znana w Galicyi i Królestwie jest 

najpewniejszą gwaraneyą. 


Przesyłki próbek i towarów wykonuje się z wszelką punktualnością, 1469 4 4 


Najnowszy katalog nut muzycznych jest do | OWWWWWWWWWYVWWWYVYLTLOGWWWWWWWWYWYW 


Van Houtena 


1415 9 10 


— 


nabycia po cenie 70 centów. 


lakad ŚW. Józefa 


dla osieroconych chłopców 


w Krakowie 
ulica Karmelicka, 1. 70, 
poleca jako już w właściwej porze: 


Cebulki holenderskie hiacyntów po 15, 
20, 25 i 30 c., Tulipany po 5 i 10 c., 
Krakusy po 3 i 5 e. za sztukę sadzon- 
ki bratków (viola tricolor) 50 e., Tru- 
skawki 1 złr. za 100 sztuk, również 
wszelkie rośliny zimno i ciepło szklarniane, 
zdrowotne i w doborowych gatunkach, 
jako też i szczepy owocowe po nader 

umiarkowanej cenie. 1615 4 10 


PI NEE T ECEE i 
Z powodu wystawy 
Magazyn Mód ę 


2 LEKÓANORT ZAMOYSKIEJS 


w Krakowie, Sukiennice , I. 19, 
został wcześniej zaopatrzony 


w wielki wybór kapeluszy damskich 
na sezon jesienny i zimowy, również po- 
leca pióra „strusie i fantazyjne, oraz 
kwiaty paryskie po cenach bar- 
1493 dzo przystępnych. 11 15 

Magazyn przyjmuje zamówienia na 
suknie damskie, wykonując ta- 
kowe spieszuie, z gustem i elegancyą. 


Gorsety w wielkim wyborze. 
; Modele paryskie. 


WUCGEŁEGBGE 
Zamiany, kupno i sprzedaz, 


Realność nowa, dochód do 1000 złr. w cenie 
13.000 złr. do sprzedania lub zamiany na fol- 
warczek dobrze zagospodarowany. 

Sklep rytowniczy z całym przyrządem od kilku 
lat cieszący się dobrem powsdzeniem z powodu 
wyjazdu właściciela jest zaraz do sprzedania. 

Majątek w Galicyi 400 mórg obszarn w tem 
150 lasu, 30 łąk, 210 roli z inwentarzem zaraz 
do sprzedania za cenę 16'000 złr. lub zamiany 
na realność. 

Majątek 'potrzebny do kupna z dobrą ziemią 
wygodnym domem, ogrodem, blizko stacyi kolei 
dobrze zagospodarowany. 

Kamienica nowa z ogrodem 2 piętra dochód 
do 3000 złr., w cenie 4000 złr” do sprzedania 
lub zamiany na folwark z dobrą ziemią zagoa- 
podarowany bliziutko miasta powiatowego poło- 
żony. 

karalica z ogrodem i placem w cenie 25 000 
złr. do zamiany na majatek dobrze zagospoda- 
rowany. A 

Oferty: Agencya L. Krasuskiego Kraków plac 
Szczepański 8. 1589 3 4 


OBGOOGQOOCOCOCOBG©OCOCGCOI 
MLIAGAZYN 


[oj pod firmą 
0 Leon Gałek 
; z: 

O w Krakowie, ulica Fioryańska, L. 30, 
zaopatrzony został w wielki wybór naj- 
lepszego materyału z fabryk krajowych 

i zagranicznych. 

Posiada znaczny zapas obuwia własne- 
go wyrobu, odznaczającego się starannem 
wykończeniem, najświeższą modą, trwało- 
ścią i nader umlarkowanemi cenami. 
6 Fason francuskie I angielskie, %%% 

Zamówienia z prowineyi uskuteczniam 
jak najspieszniej. Na miarę raz na zawsze 
wystarcza nadesłany stary bucik. 

Q Dziękując Szan. P. T. Publiczności 7a 

0 dotychczasowe względy, jakiemi mnie za- 
szczycać raczyła, nadmieniam, że usiłnem 

Q staraniem mojem będzie i nadal zasługi- 

Q wać na takowe, tem więcej, że obecnie 
powiększyłem znacznie pracownię i za- 

Q trudniam w tejże tylko zdolnych ludzi, 
jestem zatem w możności każdą zamówio- 

g ną robotę uskutecznić szybko i sumiennie. 

Z poważaniem 
ô 1489 6 10 Loon Galek. 
© ©>©>©E©O© ECO OCO©CO©CE 
Pracownia i sprzedaż 
wszelkich wyrobów powrożniczych 
A. E'O©FE LE Fi 
w Krakowie na Stradomiu, 
istniejąca od roku 183%, 1533 5 6 
poleca własnego wyrobu znacznie zaopatrzony 
sklep w wszelkie wyroby powroźnicze, a mia- 
nowicie: pasy do młynów. pasy dla straży ognio- 
wej, wiaderka wszelkiego rodzaju, taśmy tapicer- 
skie, taśmy do obicia bryczek, portronki, pawę- 

Źniki, sznury, wszelkie gatunki spagatu, hamaki 

i t. d., przyjmuje wszelkie obstałunki w zakres 

tego fachu wchodzące, tak na liny konopne jak 

również na liny z drutu kręcone. Wszelkie ob- 
stalunki są w jak najkrótszym czasie wykonywane 
po cenach nader przystępnych. 


>>> 0©><€>© ©>©0©>><> © €©>€>©>€> 


1 t tea ODOOŃ=f ufff 
n SALON MOD 
l oraz 1669 2 4 


Pracownia sukien damskich 


i Franciszki Molinkiewicz 

rj w Krakowie, linia A—B, I piętro, 

ii (w domu Wgo Janigi) 

t zaopatrzony został w najnowsze ż 

| KAPELUSZE JESIENNE 

oraz wykonuje 

p suknie i okrycia 
podłng ostatnich żurnali 

, Bo bardzo umiarkowanych cenach H 

i poleca się nadal Szanownym Paniom. 


Mieszkani 
składające się z pięciu, sześciu lub więcej 
„okoj, do wynajęcia od pażdziernika. 

UI. Basztowa, r (róg Pawiej). 1611 4 4 


CZYSTE KAKAO 


uznane jest ogólnie jako najsmaczniejsze i naj- 


lepsze kakao. 


Pod względem swej wielkiej wydatności jest 
VAN HOUTENA CZYSTE KAKAO, jakkol- 
wiek na oko droższe, jednak tańsze niż inne podobne wy- 
roby: a filiżanka VAN HOUTENA CZYSTEGO 
KAKAO nie kosztuje więcej niż filiżanka herbaty lub kawy; 
ponieważ jednak jest napojem szezególniej pożywnym 
i latwo strawnym, przeto rzeczywiście kosztuje 
znacznie mniej. 


Do nabycia w większych aptekach, składach aptecznych, han- 


dlach łakoci, towarów kolonialnych i cukierniach, w puszkach bla- 


szanych po 1/2, 1/4 i 1/8 kilo netto towaru. 


1520 7 30 


Miejsca sprzedaży w Krakowie: u Stanisława Feintuchia, Rynek, Nr. 6, 


J. F. Fischera, Rynek, Nr. 39, J. Janigi, Ryuek, Nr. 41, M. Jawornickie- 
go, Rynek, Nr. 44, Ed. Krauetlera, drog., ul. Grodzka, r. 38, Fr. Lenerta, 
ulica Sławkowska, Nr. 6, J. Wentz a, Rynek, Nr. 13/19. w Rzeszowie u p J. 
Schaitter « Comp. 


Wiedeński Dom eksportu towarów 


„pod Windoboną* 
Karol Zelinka, Wiedeń, III, Lówengasse, 5, 


rozsyła z powodu będącego już w pełni sezonu letniego w masach na składzie 
będące towary letnie i jesienne w najlepszym gatunku za zaliczką lub za poprze- 
dniem nadesłaniem kwoty po następujących 


EF” zadziwiająco tanich cenach. TYB 
Angielskie pledy do podróży 


(uznane za najlepszy fabrykat)|e czystej wełuy, 3*/ą mtr. dłu-|« chiffonu, bogato haftowane, 
gie, a 1-60 metra szerokie, 


Koszule męskie 


z chiffonn , kretonu i oxfordu, 


sztuk złr. 1:20, 1*50 do 2, 1 sztuka 4 


Kalesony 
barchanowe, drelichowe i płó- 
cienne, niebieskie, brunatne i 
białe. 3 pary 2 złr. 25 cent. 
z coise, eleg. czerwonem się- 
bnowane, z guzikami z perłowej 

masy, 
3 pary 2 złr. 75 cent. 


Koszule dla robotników 
z najlep nicianego rumbursk. 

ozfostu, przedni gatunek, 
3 sztuki 2 złr. 80 centów. 


Skarpetki męskie 
robione, białe i kolorowe, 
6 par A złr. 40 ct., 
tkane, g.adkie lub w paski, 
6 par A zir. 
Skarpetki jedwab. Finish 
(wehłaniające pot) 
6 par 76 centów. 


Chustki do nosa 


lniane, apret., białe ze szlakiem 

bardzo eleganckie, w dobrym 

gatunku, 10 sztuk złr, 1°20. 

Jedwabne apret. chustki do no” 

sa, białe pięknym w kwiaty 

szlakiem, w dobrym gatunku, 
10 sztuk 1 złr. 80 et. 


Dywanik z Juty przed ŁóżkO|w 


bek 


kie, stosowne 


Damskie 


Rzzmyk do pledu podróż. 
z higi skóry, 


Tylko 1 złr. 
bardzo elegancka, dobrze zro- 
biona damska 


chusteczka na szyje 
(t. z. koronkowego jedwabnego 
Fichu) najpiękniejsze i najele- 
gat-ze desenie i najśliczniejsze 
wzory, w kolorach: białym, kre- 
mowym i czarnym. Zadziwiają, | r 
oo niska cena, najwybredniejszy|z najlepszego chiffonu, z bar- 
gatunek, tak piękność jak i ta- d a 
niość pobudzić winna czytelni-|eavskim haftem, bardzo długie, 
ka lub czytelniczkę do zamó- 
wienia przynajmniej książki pró- 

Pojedynczo tylko u mnie 
w Wiedniu do nabycia. 


Czarne atłasowa fartuszki 
najnowszy fason, bogato haf 
towane jedwabiem, b. eleganc- 


| sztuka 2 złr. 


z Bzyffonu , eretonu, surowego 
płótna i oxfordu, naokoło koron-|z kieszonką, ze si 
kami i wstążkami do wiązaniajskiego płótna z drukowaną bor- 
ubrane, 6 sztuk A złr. 60 ct 


Rypsowy garnitur 
wspaniałych kolorach , skła 


Koszule damskie 


elegancko odrobione, 
6 sztuk 6 złr. 
4 chiffonu lub silnego płótna, 
z wgszywanym gorsetem, 
6 sztuk 4 złr. 75 ct. 


Majtki damskie 
á dobrego chionu, z szerokim 
haftem, 3 pary 2 złr 80 ct. 
z najlepszego chiffonu z boga- 
tym haftem, 
3 pary 3 zir. 80 cent. 


Nocne kaftaniki 
z chiffonu, z haftem, 
3 sztuki 2 złr. 50 cent. 


ułr. BO ot. 


dzo dobrym szerokiin szwaj- 


z pliskowanym gorsem, 
3 sztuki 4 złr. 50 centów. 


Pończochy damskie 
prawdziwe tureckie, czarwone, 
robione, 

6 par 2 złe. 
robione, gładkie, białe, lub w 
paski, 

I sorta 6 par 2 złr. 45 e. 
H srta 6 par A złr. 70 o. 


Fartuszki gospodarskie 


nego niebie- 


na podarunek. 


fartuszki 


diurą koronkową 
6 sztuk A złr. BO cent. 


Nakrycia na stół 


1*/ metra długi, naokoło z frę-|dający się z 2 nakryć na łóżkalskładające się z serwety i 6 
dzlami, podług najnow. turec-|i 1 na stół, naokoł sznuremlserwetek, z lnianego adamasz- 


kiego wzoru, 
1 para 1 złr. 80 cent. 


jedwabnym i frędzlami ozdob.l ku wspaniałe wypracowanie, 
Garnitur 5 złr. 


Garnitur 2 złr. 50 cent. 


Każdy obstalunek będzie zaraz do wszystkich miejse Austro-Węgier wysłany. Każdy 
może zaraz obstalować , ponieważ skład z powodu ogromnej taniości i dobroci to- 


warów w krótkim czasie będzie rozebrany. 


1260 10 12 


Karol Zelinka, Wiedeń, Ill, Lówengasse, 5. 


JAN IANATOWICZ 


R a poleca e a LJ 
wyśmienite MYDŁA do mycia twarzy, rąk i kapieli, 
wyszczególnione za swe znukoniite własności 
7 medalami zasługi i 2 dypi>omami uznania. 


Mydło do golenia brody 25 et 

Mydło migdałowe 10, 20 i 25 et. 

Mydło kokosowe, białe do rąk, 10 i 20 ut. 

Mydło palmowe, żółte 6, 12, 18 i 20 et. 

Mydło grysikowe , wyśmienite do twarzy i rąk, 
40 et. 

Mydło żółtkowe, wydelikaca, wygładza i znako- 
micie oczyszcza skórę 30 et. 

Mydło ziołowe, orrzymujące się przez zgęszcze- 
nie sokn roślin aromatyczno - żywicznych, 
znakomite 25 et. 

Mydło piżmowe, posiada bardzo przyjemny piż- 
mowy "WGA 30 et. 

Mydło paczułowe, przyjemnej woni i jest bardzo 
posznkiwane 3U et. 

Mydło różane, najprzedniejsze 40 i 80 et. 

Mydło oliwne dla dzieci 36 et. 

Mydło z igieł sosnowych . przyjemne w użyciu, 
skutecznie ochrania skórę od liszajów i wy- 
rzutów 20 et. k 

Mydło balsamiozne, oczyszcza skór p ie bia- 
łość i delikathość 30 eb 7 "aaie bia 

Mydło fijołkowe, przyjemnej woni 45 et. 

Mydło kosmetyczne, usuwa piegi, opalenia sło- 
neczne , twarzy prywraca świeżość i bia- 
łosć 60 et. 

Mydło hygleniczne przetłuszczone , nadzwyczaj 
delikatne i specyalnie zastosowane do twa- 
rzy "0 et. ; 

Mydło ryżowe, używa się do wydelikacenia i 
wybielenia skóry na twarzy i rękach 60 e. 

Mydło glioerynowe, białe, łatwo pieniące, wy- 
bornie Oczyszcza skórę I chroni od prysz- 
czenia się 30 et. 


Mydło glicerynowe przeźroczyste , zawiera 35% 
czystej gliceryny, znakomicie wpływa na 
naskórek 20, 30 i 40 et, 

Mydło glicerynowe płynne, we flaszeczkach, oczy- 
Bzcza skórę od pryszezy, liszajów, trądzi- 
ków, flaszka 40 et. 

Mydło piaskowo, do mycia rąk, 15 i 25 et. 

Mydło pumeksowe, do mycia kołnierzyków i man- 
kietów gutaperchowych 50 et. 

Mydło tymulowe znakomicie oczyszcza skórę od 
wszelkich wyrzutów 15 ct. 

Mydło karbolowe, bardzo korzystnie myć ręce, 
twarz, a nawet całe ciało w czasie epide- 
mii, celem ochronienia się od zakaże- 
nia 20 et. 

Mydło siarkowe, z wielkiem powodzeniem uży- 
wa się do zniszczenia pryszczów i wszel- 
kiego rodzaju wyrzutów na skórze 25 et, 

Mydło benzesowe , bardzo korzystnie nżywa się 
do usunięcia wyrzutów i plam skórnych 
25 et. 

Mydło kamforowe, uśmierza świędzenie i pie- 
czenie skóry, usuwa wyrzuty i czerwoność 
z twarzy i rąk 25 et. 

Mydło miodowe, do wydelikatnienia rąk, kawa- 
łek 10 ct. 

Mydło mieszczańskie, znakomite, 10 et. 

Mydło smołowe, zawiera 40% czystej smoły 
(dziegcin) usnwa pryszcze, liszaje, wszelkie 
wysypki skórne, pocenie nóg i łupież na 
głowie 30 et. 

Mydło smołowo-glicerynowe, miękczy i oczyszcza 
skórę od liszajów, trądzików i t. p., kawa- 
łek 30 et. 216 32 0 


Nabyć można wa Lwowie w sklepach własnych ul. Kopernika , 1. 3, Hotel Eu- 


ropejski i uł. Halicka róg Wałowej. 


W Krakowie Sukiennice, |. 


20. W Czer- 


niowcach Ryn-k, l. 2, oraz we wszystkich pierwszorzędnych sklepach i aptekach, 


Ważne dla prawników! 


Już wyszła część pierwsza ustawy karnej, 0- 
bejmująca zbrodnie, objaśniona na pod- 
stawie orzeczeń trybunału kasacyjnego, przez 
Profesora Dra Rosenblatta ; cena 
1 złr. 60 centów. — Do nabycia we wszystkich 
księgarniach. 

Skład główny u Leona From- 
mera w Krakowie, ulica Szewska, 
Nr. 7. 1646 2 6 


Winogrona kuracyjne 


z Vósłau, Badenu i Węgierskie, 
w najlepszych gatunkach, otrzymuje co- 
dziennie świeże transporta, oraz różne 
gatunki owoców, jako to: 
Jabika, Gruszki Bery, Brzo- 
skwinie i t. p. 
Wszelkie polecenia zamiejscowe od- 
wrotną pocztą punktualnie uskutecznia 


Handel Win i Delikatesów 
Edwarda Fuchsa 


w Krakowie. 1668 2 8 
OQCOCOCEC©OOO©O"O©OO©OC©O©O 


Specyalnie dla Dam. 


Niniejszem mam zaszczyt donieść 
Sz. P. T. Publiczności, że na obecny 
sezon zaopatrzyłam mój sklep mo- 
dniarski w bogaty wybór modnych 
kapeluszy, gustownie ubranych, ja- 
koteż nieubranych. Nadto znajduje 
się u mnie wielki zapas wszelkich 
przyborów w zakres modniarski 
wchodzących. Jako to: aksamity, 
plusze, wstążki, kwiaty, pióra itd. 

Ceny konkurencyjne. 

Wszelkie zamówienia z prowin- 
cyi uskuteczniam odwrotną pocztą. 


Leonora Wetsslitz, 


w Krakowie, plac WW. Świętych, I. 
(Obok Magistratu.) 1522 7 9 


ODOO>OO>OOCOCOCOOOOCO OOO 


sej Win 


OCECO->0© >>> 


i 


w bardzo praktycznych oplata- 
nych gąsiorkach, zawierających 
3*/, litra czyli 5 butelek, do 

wszystkich stacyj pocztowych u- 
Pa skutecznia 1439 8 8 


Skład win 


JANA BAUMANA 


w”B och ini. 


a Ceny wraz z gąsiorkiem. 
(iąsiorek hegelayskiego Nr. I. 


złr. 2:80 
= = Nr. IL „ 250 
å - Nr. HT. 2:75 
> samorodnego . . . . . „ 8310 
a h szlachet. Nr. I. „ 3:60 
> - h Nr.Il. „ 4:20 
p maślacza I. putowego an 475 
A maślacza Il putowego n 6— 
P maślacza lII. putowego „1550 
á Tokajskiego Ausbruch V. put, „ 12— 
R Krlauera czerwonego | n  %45 
- krlauera starszego . . . „ 38— 
A Gumpoldskirchnera austr. biał, „ 2:60 
à Gumpoldskirch. austr. b. 1872 , 3:20 
R koniaku francuskiego słynnej 
> firmy Barnet et Fils w Cognac „ 10— 


mg Zamówienia uskutecznia natychmiast. -qug 
a mezi 0 wok daa | WB 


a | 
Zboże zimowe do siewu 
w najprzedniejszych gatunkach : 
Pszenica Urtoba, Molda kiściasta , 
yto Montańskie, Alaud, Szampańskie, Hybrid, 
Azowskie olbrzymie, 
Rzepak zimowy do siewu i t. d. 


Nasiona roślin na zieloną karmę: 
Gorczycy, Rzepy ściernianki, Sporku, Koniczyn 
i mięszanek traw. 
Sztuczne nawozy: 

Mąkę kościaną, SPO Nadphosfaty amonia- 
alne. 


Saletrę chilijską 
z dostawą na jesień i wiosnę. 
I* mąkę opasową z nasienia bawełny 
bezwłóknistą, w uajlepszych gatunkach, po naj- 
tańszych cenach, z pełnem poręczeniem części 


składowych. 1344 8 10 
Próbki i cennikł darmo I opłatnie. 


ALERED RASSL 


Opawa (Troppau) Szląsk austr. 
gF Korespondeneya także po polsku. "Uug 
ANC 


nżdon odgniotek, R. M 

„enie skóry lub brodawkę 

usuwa pewnie w najkrót- 

szym czasle | bez bólu przez 

tylko napeczlowanie sław- 

nym jedynie prawdziwym 

„  Mradklem Radlanera z 
Czerwonej Apteki w Poznaniu, 

Paczka s flaszka I pęzelkiem 5Oct. 

Goldena Medallian z orem boldene Medaillen 


"TĘ 


KA SĘ Za; p OWO 
SALLI] 


ps, tasi ti: UAD 
(Marka ochronna.) 

„Skład w Krakowie w aptekach pp. P. Krokie- 
wieza na Kleparzu, W. Redyka, E. Stockmara, 
J. Trauczyńskiego, K. Wiszniewskiego; we Lwo- 
wie u p Z. Ruekera ;: w Czerniowcach u p. Altha; 
w Brodach u p. Lateinera, również w aptekach: 
w Brzesku, Drohobyczu, Jarosławiu, Nowym Są- 
czu, Opocnie, Rzeszowie, Samborze, Tarnopolu, 
Tarnowie, Zbarażu. 130 16 26 


Tomi e R me w oj | 
Utracona i osłabiona 


SIŁA MĘSKA. 
Impotencya. 


Pewna pomoc! Za pomocą e. k. 
uprzyw. natrysku karbonowego każdy wy- 
leczy dokładnie, bez złych następstw, 
pewnie i na zawsze, często w przeciągu 
dwu dni nawet pozornie nieuleczalną im- 
petencyę każdego wieku, zażywając le- 
karstwa przyjemnego, a zewnętrznie ni- 
czem się nie zdradzając. Świadectwa zna- 
komitych profesorów 1 dzienników lekar- 
skich, gorące lekarskie zalecenia i tysiące 
podziękowań od radykalnie wyleczonych 
doradzają bezinteresownie każdema cier- 
piącemu sprowadzić sobie bezzwłocznie 
natrysk karbonowy, dający rękojmię trwa 
łego skutku. Kompletny przyrząd z wska- 
zówkami użycia i opiniami Pierwszorzę- 
dnych profesorów, kosztuje 8 złr, tylko 
za pobraniem nie zaś za poprzednią nad- 
syłką kwoty. Pod dyskrecyą wysyła bez 
zdradzania treści i wysyłającego Dr. C. 
Wien, Neubau, poste restante. 

1598 2 0 


Koszule męskie 


Ia złr. F80, Ila złr. 1*20. 
0sznie dla robolnikóWw 


z dobrego oxfordu, 
3 sztuki złr. 2. 


EKalesony 
z eroisy, 8 pary 
Ia złr. 2:50, Ila złr. 80. 
Skarpetki 


zimowe , białe i kolorowe, 
6 par I złr. 10 cent. 


Czapki pluszowe 
dla mężczyzn i chłopców, 
6 sztuk | złr. 50 ct. 


~ Pledy podróżne 


do jakości i wykonania znacznie 
t wszyscy inni konkurenci. 


towary 30 
sze ni 


Ferdinandsgasse, Nr. 7, nr. 


lozsyłają za zoliczką poniższo 
lepsze i o 20 pre, far 


~ Sukno na podłogę 
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Firanki jutowe 
kladnieńskie, białe i kolor.|wzór turecki, kompletne,ļlniane, różn. koloru 3 szt. 
2 złr. 30 cent. 


Garnitur kap 
1 na stół, 2 na łóżka z rypsu|lniune, */; 
AOŁDRY 
barchanowe, płócienne, lubjzimowe, zapałowe lub kre-|z lnianej dymki, 6 sztuk, 
tonowe, elegancko pikowa-|z frendzlami I złr. 80 ct.. 


Prześcieradła 
bez szwu, 2 mtr. dług. zir. 1:50. 
Sionnik 
2 metry długi la 1-40, 2s 90 ot. 
Derki na konie 
ciężk. gatunku 


Obrusy 


10/ złr. 2, 3 szt. */, złr. |. 
Serwety 


w kwadrat, 6 
sztuk | złr. 20 cent. 


Ręczniki 


z haftem Í złr. 20 ct. 


Płótna domowe 
siln. gat. (29 łok.) sztuka 
5, złr. 5'50, */, złr. 420. 


ne, złr. 3. 


a kolor, oblam,,|na bielizne męską i damską. szt. 


190 cm. dług., 130 cm. szer.. la|(30 łokci) Ia 5 złr. 50 eni. 
żółte złr. 250 Ila szare zir. 1-50. 
„JRE i kati molo 


Kanafas 
350 m. długości, 1 60 m.jna kapy do łóżek szt. 30 ?. 
szerokości 4 złr. 50 cent.|wied. [a złr. 6, Lla złr. 5:20. 


Atlas Gradl 


silnego gatunku, resztksjna kapy do łóżek, s. 80 ł. 
10—12 metr. 3 złr. 50 e jla złr. 7:50, Ila złr. 5'50. 


Ila 4 złr. 50 c. 


najnowszy wzór, sztuka (29 
łokci) 4 złr. 5» ct 


Barchan 
w prośnicki (Prosznitz) . sztuka (29 
"|łokci) biały Jub czerw. 6 mir. 
niebieski lub szary 5 gtr. 


O Z R a 


SKŁAD ZABAWEK 
Franciszka Kietaibľa Synów 


„Pod Chinczykienma* 
Wiedeń, I, Hiabsburgerstrasse, Nr. 10, 
poleca swój bogato zaopatrzony skład 
zabawek towarzyskich, modele parowców, elektryczne aparata, 
przyrządy grające do nakręcania i samograjace. 1635 2 6 5 | 
www wwwwwwwiwwwWwwoWÓwwWwwWwwWwwwwo 


innemi słowy — tylko wtedy, jeżeli ciało 
funkcyonuje normalnie we wszystkich swoich 
częściach, może duch pojmować rozumne my- 
śli i zająć się pożyteczną pracą. Tylko jeżeli 
przez prąd elektryczny wprowadzi się do 
bateryi nowe i obfite ilości elektryczności, 
mogą druty elek ryczne dobrze fungować i 
nie zawiodą. Takiemi elektrycznemi drutami 
są nerwy, owe delikatne organa ludzkiego 
ciała, które mają do spełnienia tak wielką 
pracę i są motorami energii w ludzkiem 
ciele. Ze chinina znaną jest od dawna jako 
jeden z najlepszych środków do wzmacniania 
nerwów, to wie przocież każdy, ale z drugiej 
strony pewnem jest również, że skutek czę- 
sto zawodzi z powodn złego smaku i często 
trudnej strawności. Otóż te wady naunąć 
było głównem usiłowaniem aptekarza F. 
Schmieda w Cieplicach, który wy- 
rabia ohininowe żelazo z ekstraktem słodo- 
wym I chininewy ekstrakt słodowy, oba me- 
dyczno-dyetetyczne preparaty w swojej własnej 
pracowni, i we wszystkich częściach składo- 
wych do najmniejszej odrobiny jak najdokła- 
dniej kombinuje i sprzedaje. Uznania od zna- 
komitych powag , oraz chlubne wzmienki w 
pierwszorzędnych medycznych dziennikach do- 
dawały tu coraz większej zachęty tak, że po- 
legając na owych pochwałach oba te prepa- 
raty dzie z zupełnem zaufaniem można za- 
leeać jako najlepsze środki nu ws.elkie roz- 
drażnienia nerwowe. Skutkują one znakomi- 


dla c. k. wojskowości, 


Tylko w zdrowem ciele mieszka duch Zdrowy 


cie na nerwową bezsenność, ból głowy, a 
szczególnie na migrenę , na wszelkie nerwo- 
wo-rsumatyczne afektacys i w rekonwale- 
scencyi po ciężkich chorobach , jak po tyfu- 
sie, lub po innych podobnych chorobach, po 
febrach, gdyż wzmacniają trawienie, podnie- 
cają apetyt, a w muszkułach wywołują nowy 
i szybszy obieg krwi, który udziela się zno- 
wu dobroczynnie mózgowi i systemowi ner- 
wowemu. Smak nie jest tak złym, jak innych 
preparatów chininowych, lecz przyjemnie gorż- 
kawy, złagodzony miłym smakiem ekstraktu 
słodowego a silny w swem ogólnem krew 
poprawiającem działaniu, popartem przez za- 
wartość żelaza. Zażywa się po 1—3 łyżki 
stołowe kilka razy na dzień, u dzieci również 
po tyle łyżeczek od kawy. Dla dzieci nie 
można dość nazalecać tego preparatu. 

Cena dużej flaszki | złr., małej 65 i 70 e. 

Dla zapobirtości , podra- 
biań bez waeżenia każda 
fiaszka ma na sobie markę 
ochronną , jak tu przedsta- 
wiono. 133 50 52 

Prawdziwe można dostać prawie we wszy- 
stkich aptekach. 
W Krakowie w aptece E. Stockmara; 


„ Bielsku " Alf. Blumenthala , 
„ Lwowie + Zygmunta Ruekera ; 
„ Tarnowie E Maurycego Adlera. 


Główny skład w Wiedniu u 6. & R. Fritz, 
droguerya en gros. 


dla ekonomii i fabryk! 


Freudentlalski tłuszcz na skóry „Vaseline“ za 100 kilo 50 złr. 


Freudenthalski tłnszcz na kopyta „Vaseline“ (Huffett) w baryłkach po 
25, 50 i 100 kiloi w skrzynkach po 5 kilo. Zamówienia przyjmuje : Central Depót der 
Freudenthaler Vaselln Präparate O. SIKOR in ""ROPEA.U. 


Waselinowe przetwory (tłuszcz na skóry i kopyta) przepisane zostały 
prze ce. k. Ministerstwo wojny do użycia dla armii, są więc dla każdego oszczędnego 


gospodarstwa i racyonalnie prowadzonej ekonomii niezbędne. 


| ZMIANA 


cenach umiarkowanych szybko i 


1212 14 0 


ZAAKRAKKEKKEKKKAKA 


Mam zaszczyt donieść, że mój 


SKŁAD OBUWIA MĘZKIEGO 


istniejący od lat 28, przeniosłem z ulicy Floryańskiej, 
L. 13, ma ulicę św. Jana, L. 5 (vis à vis Hotelu 
Saskiego). Sumienną pracą i rzetelnością zyskiwałem sobie za- 
wsze względy Szanownej Publiczności, mniemam zatem, że i teraz 
Szanowna Publiczność zaszczyci mnie swemi licznemi względami. 

Obstalunki i wszelkiego rodzaju reperacye wykonywam po 


Z głębokim szacunkiem 


Józef Kozlowski 
fabrykant obuwia męskiego 
Kraków, ulica św. Jana, L. 5. 


| ZMIANA LOE A LU. 


1603 5 12 


LOKA IL- 


i 


dobrze. 


"MEVHOTF VAXYIKZ 
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LECZENIE CHOROB PŁIJCNYCH 


Grużlica (Suchoty, Wyniszczenie), Astma (Duszność), 


za pomocą gazowyce 


ghroniczny nieżyt oskrzeli itd, 


(wstrzykiwań w jelito odchodowe). 

Nie do uwierzenia , na pozór niedościgły ideał lekarzy został osiągnięty całkowicie 
za pomocą tej metody! © nadspodziewanych, niewątpliwych skutkach leczniczych świadezą 
w sposób przekonywający następujące w krótkości, lecz niemal dosłownie powtórzone świa- 
dectwa profesorów enropejskiej sławy, które zresztą potwierdzone zostały przez dzienniki 


lekarskie krajowe i zagraniczne. 
Prof. dr. Bergeon: 


„Po trzechdniowej ekshalacyi gazowej za pomocą wstrzy- 
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Prof. dr. Cornil: 
znaczne zmniejszenie duszności. 
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Prof. dr. Dujardin-Beaumetz: „Nawet w bezgłosie. przy zniszczonych 
przez wrzody grużlicze strunach głosowych , po upływie dwu lub trzech tygodni od rozpo- 
ozęcia ekshalacyj gazowych nastąpiło wyleczenie i zabliźnienie 
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„W astmie w pół godziny po ekshalacyi spostrzegać się daje 
f , Podczas kyracyi napady duszności nie powtarzają sie. — 
płuenych i dusznicy ekshalacye gazowe są doskonałą, wypróbowania metodą 
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szających wiadomości o zbawiennych skutkach , osiągniętych za pomocą tej nowej metody 
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Dr Carl Altmann, Wien, VII, Mariahilferstrasse, Nro 80/A, 
za 8 złr. 30 e. z opakowaniem gotówką lub za pob'a 
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Oferty w jezyku niemieckim nadsyłać pod a 
A. Eisner, LIL. Rembrandstrasśc, w eleg. 5-kil. baryłkach, opłat. 8 zh 


Aai e oot epo o o Pierwsza wzorowa przy ul. Mostowej, Nr. 353/4. 


młodzieży nastręczyć jak najlepszą sposobność > 
wykształcenia się w naace jazdy konnej i za- "A 
prasza interesowanych (Panów i Panie) do wplsa | BRA “P 
począwszy od dnia 10 b. m. między godz. a> WD i 


przed południem i 3—5 popołudniu w kancela- 
ryi zarz”du w ojeżdźalni na miejscu. 
Ceny jazdy tak za nankę, jak i za wypożysza- 
pia, koni na spacery, będą bardzo mieme, przy ulicy Sławkowskiej, 1. 21, 
owuo - 3 , PR + . , ` 
kosowak dla Biosa ZARA poleca Szanownej P. dia Publiczności nabial, uznany przez Towarzystwo lekarskie 
ochotników kawaleryi z nauką podług systemu | krakowskie za najlepszy, tudzież masło deserowe, k:.:chenne, sery 


i «zdy kawaleryi anstryackiej z komendą służbo- krajowe, miód lipcowy it. d. 3 z ROWE, š : 

rep (tai iA kading ode ua a W sali jadalnej Zakładu oprócz nahialu dostać można ab 8 EZ daa kusi „aoi 

wymogom wojskowym w zakresie jazdy konnej HA WEĘ] i HERBATE. NG pa ms 912 Georg Lehner, Vóslau. 
Zwiząd przyjmuje konie na stajnię i GA zle-|P. T. abonentom dowozi się nabiał do mieszkań w naczyniach oplorubowanych. Uniwersalne Plagi Setki uzańań I 

cenia na zakapno i sprzedaż koni, tndaież su- (i j 7 WY) Wypróbow hi gie 5 z naftowem urządzeniem | lm 

rowe konie do TWEJ e O e Z4 uszanowaniem Zarząd mleczarni. | całe z żelaza i stali jepara uznanych o. «fa, Skle pami, przy hiicy Stai 


zegarów dostać można je. | kowskiej, Nr. 21, każdego czas 
dynie u fabrykanta jest do sprzedania. 1637 3 


$ W. Köllmera 
w Wiedniu, Per R 
1X, Servitengassc, 1 Magazyn 155981 


1E Fainn enya zw |] UBIGGOW MESKICH 
vaz r mięsem motu |] Adama Lipoziskiego 


> Rynek, lin’ m A-B, 
otrzymał świeży trar. Wt towarów na se- 


znacznie trwalsze niż takie pługi z drewnianemi 
i złóbkami i drewnianemi kola:ui dostarezamy po 
j następujących cenach oplatuie stacya : 

ijua 3— 7” ałębok. waga około 90 klg. złu. 34 
| jna 4— 8” głebok. waga okolo Y5 klg. złr. 36 
Fina 6—107 slebok. waga okolu 100 kig. złr. 38 
f Bez przedniego Krajaczą jest każdy pług o 2 
ff 


Na czas jarmarków w Krakewie odbywać się POOH PITER "TP GOT KPP TEE ITI 
J 2 = i 


uających, i już na I jarmark dnia 23 września m 
b r. urządził zarząd stajnie wewnątrz krytej s 
ujsżdzaini Í przyjmuje konie jarmarczne na staj- ) 

nie «a opłatą miernego stajennego. i E 


Jbak stajni znajduje się studnia i plac obszer- 3 T 
Kraków, ulica Grodzka, Nr. 8. 


ny blisko 600 kwadr. metr. do przeprowadzania 

vu. W stajni cswietleni 576 7 : E ; i ; 4; 
pu ‘Zarzad 02kOły Jazdy eaaa % Obficie zaopatrzony magazyn strojów damskich, jako też materyi jed- 
mę. a jazy j. A "wabnych i wełnianych na suknie i płaszcze, szirtingi, bi 'jzna stołowa. 
pończochy, firanki. sznurówki, towary wlóczkowe i trikotowe. 


« hiopiec Skład nowości w zakres toalety damskiej wchodzącej 


Koronki i tiule. 


tzłr. tauszym. — Won transportowy dla ochrony 
| dróg i piugów 5 złr. IETA e 0 
Jakież znakomite SiCezkarnie w wszy- 


> è i as Z «af Prosze nie mięszac moich 
stkiel wielkosviash i doskonałe szruiowniki.| $ , zegarów, które są uznane 
ilustrowana katalogi darso i opłatnie. EGSA T za najlepiej regulowane i 


'Áppuusyu | IZS 


uiaiejse iit pi UR A” de b z wypróbowane ze zwyczaj- j W 
a E A |. | A BU) eha Sony, maki wyrdici, Z dsye,|B) sm” że kjgnoh dagny, 
nień praktykami w handle Sli. A. Ceny najtańsze fabryczne. i4 i Fab ry ka maszyn rolniczych 464 29 100 atran zalecanomi. È| oraz gotowe suknie na kask o czem 
Ciechanowskiego w Krakowie, ui. Flo- Niestosowne wymienia się. Próbki na żądanie fran»o. Eia Praga-Bubra. filustrowane cenniki na żądanie darmo i opłatnie. | Ml, zawiadamia $zanownych Panów, 

ryańska, Nr. 3. 1662 2 3! gegjeeaii pH HP "PTE TE PT tO MOL 0" ogł) Filia we Lwowie ulica Gródecka, |. 6I AAAA AA 


A drukarni Związkowej w Krakowie. Papier od Braci F'iałkowskich z Bielska. (śdpowiedzialny rządca druka" A. Szyja: 


